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Robert Kennedy krytykuje Johnsona 
Spotkanie U Thant - Wilson 
300-osobowy oddział party

rz:aintów pouwllniowowietnam
skich przedarł się przez u
mocnienia ochronne amery
kańskiej marynarld wojennej 
w bazie Chu Lai i opanował 
bazę łodzi marynarki wojen
nej reżimu sajg01\skiego. We
dług pierwszych doniesień. 
na pomoc wojskom reżimo

•go wym pospieszyły oddziały a-
Y• merykańskich „marines". 

Opanowane dwa dni tern~ 
przez powstańców miasto 
Dak To (42 km na północ 
oo sbo-!icy prowincji Kon-
tun) zostało wczoraj opusz-
czone przez partyzantów, 

"' * * Senator Robert Kennedy. 
robiąc naJWyrazmeJ aluzję 
do polityki wietnamskiej pre 
zydenta .Johnsona potępił w· 
piątek stosowanie wyłącz
nie srly zbrojnej w rozwią-

• zywaniu konfliktów typu 

Kennedy, który przema-
wiał w Waszyngtonie, pod
kreślił, że Zachód powinien 
rozpatrywać wojny narodo
wo-wyzwoleńcze w katego
riach politycznych. 

• * • 
Sekretarz generalny ONZ 

U Thant spotkał się w pią
tek w Londynie z przywód
cami brytyjskimi i omawiał 
z nimi sprawę Wietnamu. 

U Thant, który przybył do 
Londynu w czwartek wie
czorem, konferował najpierw 
z ministrem spraw zagrani
cznych Stewartem, a później 
z premierem Wilsonem. 

Przed tymi spotkaniami, w 
piątek rano. sekretarz gene
ralny ONZ. odbył rozmowę 
z A. Quaison-Sackey'em 
(Ghana) przewodniczącym 
Zgromadzenia Ogólnego NZ, 
który przebywa obecnie w 
Londynie. 

~~~~~~~~~~ 1 I Wojny wyzwoleńczej. 
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Re,zygnacja Taylora ze stano 
wis.ka a.mbasa<ioira USA w Saj 
g-0nie o.głoszona p.rizez nowe.go 
seJueta·rza prasowego Białego 
Domu, Moyersa, była dla Wa
szy.n.gtoinu cal.lwlWi.tym zas>rn
czerulem., mimo że w C'Za>Sie o
sta.tni.ego jego pobytu w stoli
cy na ko'l1sultacja.ch w kolach 
dyploma.tycznycJ1 krążyly UtPO•r 
czywe pogtoski na Le·n temat. 
Nie mniejsi:zym zaskoczenie·m 
był powrót na to stanowisko 
ambasadora Cabot Lod.ge'a. Na 
uwagę zasługuje to, że dotych 
czasowi luvtycy polityki John 
S01lla w Wietna1n1ie uzn.al:i tę 
decyz.ję za ,,dobrą wi.adomość1 ', 
natomiast ci, którzy dążyli do 
rozsz-e·rzen1a inter•we·ncji USA 
w Wietnamie obecnie dają wy 
raz swemu rooczarowaniu. 

Uzasadnianie rezygnacji Tay
lora „w:zględami osobistymi" 
jest przyjmowane z zastrzeże
niami. Wiadomo byOO, że mię 
dzv Tayloirem a niektóry.mi 
prZedst;a;wjcielami admin.istracji 
USA istniały roz.bieżnoscf oiraiZ. 
że jego stos.u:rl>k:i z wojs.kt.J.wy
mi wł.ad.zaimi s:ajgoń'Ski1mi n.ie 
były na,jle,psze. Ja•ka będ.zie o
becna polity1ka USA w Wiet·n.a 
mie? - oto pytanie, które nur 

tlaloty na DRW 
Agencja AP donosi, że sa

moloty amerykańskie doko
nały 9 bm. nalotów na tery
torium DRW, zapuszczając 
się najdalej w głąb ter:yto
rium tego kraju. W tych 
terroryst:vcznvch rajdach 
wzięło udział 38 samolotów 
które atakowały miejscowość 
Jen Bao, położoną w odle
głości 120 km na północny 
zachód od Hanoi i w takiej 
samei odległości od granicy 
chińskiej. 

tuje większość komentatorów. 
Na o.gół ·przeważa opinia, że 
n.ie należy oczek·iwai: jakiejś 
zmiany w do•tychczasowym kie 
run:ku poJ:ityki amerykańskiej. 
Zairówno Lodge, jaJ< i Tay1o;r 
- podkreśl.a waszyngtoński ko 
re.:;ponde.nt Reutera, w pirze
szloś·ci zdecydowan.ie popierali 
ob0cn,ą p.o.ti.tykę USA. Obaj o
poiwi.ada1li .siię za bo1m.ba,rdo·wa
n!em Wietna.mu pólnocnego 
przez samoloty ameirykańskie i 
za zwiększen!em kontyngentów 
a,mcirykailskich wojsk lądowych 
w Wietnamie .polud•n.iowym. 

Z ostatniej chwili 
Stany ZjedJn,oczo111.e zamierzają 

zwiększyć liczbę żołnierzy ame 
rykański-ch v.r Wie-tn.amie po
łudniowym i liczą się z poważ 
niejszymi surat.aimi własny.ml. 
OSwiaictczenje tak.ie zlożył pre
zyden1t Johnson podczas w.rga 
n.izowanego w piątek spotkania 
z dzien1ni.ika.rz..am·i. 

Joh111Son powied .ział, że ogól
ne efektywy ameryJ<ańsikie w 
Wietnamie dojdą wkrótce -do 
75.000 ludzi, ale jeżeli okaże 
się to niewysta•rczające wstaną 
orue zwiększone. Prezydent o
zn.ajrmił, że nie może przed5tR 
wlć .,anl ponurego, ani różo· 
wegon obrazu sytuacji w Wiet 
namie, .przy czym przyznał, że 
straty amery1kat'tsikie wzrastają 
i będą W1llrastać. 

* 
Sd<·retail:<Z: gen;eria.Jrn,y U'T'baint. 

apuścił w piąte« Lon<lyn, uda 
jąc się w dxogę powrotną d·ci 
Nowe•;o Jo1r1ku. Bez-pośredl!Lio 
przed odJlo·tem U Thant o
i;wiadc.zył. że n.ałeży zakcń czyć 
wszystkie działania wojenne w 
V\1ietna1mJe i zwołać po.nowinie 
kon.fere•n.cję w skład.z.ie z 1954T. 
w spirar;v'ie I:nJdochin. 

- Wydanie 11. Cena·-50 -gi -
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Dziś rozpoczyna obrady 
w HELSłNKACH 

Swiulowv Kongres Pokoju 
Dziś rozpoczyna • się w Hel

sinka.eh Swia•bo>Wy K0tngres 
na ;rzecz PO!lroju. Ni.ezc:wdsloś
ci Nairodów P<>'W-szechnego 
R<l'ZlblrOj en.i.a. 

kii udział ~icieWi. ru
chó.w p-Ot\<.ojowych i organtz.a
c;ii spoleczmych, które nie 
wchodzą w skłaid $wiat.owej 
Raidy P-Ollroj·u. 

W p;raccch Korngires!1.l ocze- ·---------------
k!iwany jeS/t udział p.rzesz!o 
1.300 delega1ów repreze.ntują
cych 92 kraje. Wielu z nich 

, j~Iri: pirzyby'1o d'<> HelsiJne:k:. Na 
czele 15-osiobowej dele.gacji 
polSlkiei stoi członek Rady 
Państwa. wicepr:uewooniczący 
OKP .Józef Ozga-Micha.Js.ki. 
Na pk•n.aTnej s.esji Kon.gresu 
pmew1i<lziia.ny jest r.efer:it de
legaioi·i polskie.i na temat lik
wiidGo.ii porositail:cści dTUgiej 
woilllY światowej, berzipieczeń
st:wa. w . Euir01pie i problem.u I 
ruem1ookiiego. 
Cechą eh alf a~\€II'jl\9tyc:zm ą o

bec:n ego Koongresu jesit szer<>-

Polsko
monqolska 
współpraca 

naukowo
lechuiczna 

Nawiqzani"e 
stosunków 
dyplomatycznych 
Polska - Rwanda 

R·zą>dy Polskiej Rzoozypos-
;po\itej Luidoowej RepiUbliki 
Rw2·rndy po~t.an<l"N'ily na\l\cią
zać st>061lmki dyplomaitycz;ne i 
wymie:uc przedstawicieli na 
si=eblu ambasad. 

W d111..iach od 3 do 8 bm. 
odibyła s.ię w Wiarszawie IV 
se.9ja polsko-.rnong·oil.skoej ko
mis.ii w,".l))óbp·racy nruuk-owo
>techrniol'lnej. 

Pod1pisain-0 protc<kól:, kJtóry 
pnzG>widuje wYmi.ainę doku
mentacj1i tedmicznych i pod
sitawc~vyoh doowiaid1czeń p.ro
d1UJkcyjlllyoh w zakresie prze
mysł-u lekkiego i s;iożywc.z.e

~· 

POLSHI IFILIU 
na moskiewskim festiwalu 

Na moskiewskim festiwa-
lu filmowym w:vświetlQnY 
:r.ostał w piątek zgłoszony do 
konkursu polski film krótko 
metrażowy „Wizja lokalna" 
reż. .Janusza Kidawy. .Jest to 
reportaż z pobytu w Oświę
cimiu członków frankfurc-

kiego trybunału sądzącego 
oprawców oświęcimskich. 

W Centralnym Domu Fil
mu. gdzie trwa przegląd po
zycji krótkometrażowych 
f.i!m pols:ki p:rzed1;;,tawiili mię
dzynarodowej widowni człon 
kowie naszei delei;acji, a 
wśród nich .Jerzy Hoffman i 
Edward Skórzewski. 

Nowe uchwały KERM 
pańs:!Jwiawydl. i lolWn~ 'Vł 
UJrZądrwniach wodnyob. i ~ 
Uoracyjnych, w obwarowa." 
niach rzek oraz S>ZJkód w ~ 
dyntlrach i iinmiyoh Ul17Ą~ 
niach. 

Komitet Ek0tn(Jd'Tlicziny Rarl:V 
Minis.t.ró.w na pooiedzemiu w 
dniu 9 Hp.ca 1965 r. powziął 
uchiw<:łę w spracwie dalszego 
rcn:wO'ju p!l'odiuikJcji i sitosowa
nia tworzyw s.vtuczmych w go 
SO-O<larroe na.ro<lQWei w Iaita.'.!h 
1005-1970. Uohwa:Ja ok.reśla,--------------

zad.ania d~a res.01rLów w z.a
lvresie produkcji. przetwór
shwa i SlboWWarn.ia tWQTZYW 
SeJLuicrzmych w pooz.czególnych 
gałęziach gO!fij)od.Erki narodo
wej, a 1:aikże zabezipiecza do
ply:w kwalifrkJ01Warnych k.adr 
i1rnży1nieryjino-techn-icznych o
raiz ~budowę z:aiplec:z.a. nau
lrowo-badawczego. 

N a w>niosek pirezes.a Cen-
trailn ego Urzędu Goopoda:rki 
Wocltn.ei poWZlięto uclrwElę w 
sprawie usunięcia sz,kód spo
wodowany-eh w oble:ktach ma
jąbkiu trwGleigo przez powódź 
w roku 1965. Uchwala u.stala 
za-dania dotyczące us>Ullliec:a 
sz;kód spowod.owanych prz;ezl 
p01wódź m. i:n. na cllrogach 

Zbliża 
• 

Się 

• ROZMOWY BUMEDIENA 
• REORGANIZACJA FLN? 

Sytuacja w Algierii 
PuJ;lrownilk Bumedien. pro; 

waidti :riolJffiOWy rz; i:>rzywó<lca
m; pO!l.ityoz;,-iymi i wojsikowy
rni w ~ipirarwie ureworze:nia no
wego !I."ZądiU. Według nie spraw 
dz0tnyd1 _;eszicze wiadomości;' 
do ;r.zadu tegio ma weóść sze
reg oficerów :a.mi.ii. 

W Alg.Lea.-ze klrążą pog1<JS!.{i 
o mającej nastą?ić ca:tk01Witej 
:re'<J<rlga n.bz.acj i partii politycz
nej F'roort; Wy2lW'Ole:nia Na.ro
d>Olwego (FLN). 

rozwiązanie 
kryzysu dominikańskiego? 
w S zin1tio Dcmdnigo WIZTOSlly 

nad21ieje na u1lw<l'!"'Zenie tym
czas.<llWe~o rządu w Republi
ce Dominikańskiej i ro~;ą
zc:nie tym samym kiry-zysiu po
li.t~·c21n.ego w tY,m kiraju. 
Z~.ie z P'f{)Jp·OIZJ'O;ami OT

garn i zacji Państw Amerykań
ski<'-.h, rząd ten mi.ai\1by p.rze
pt·awadzić 'o/ cl<J>giu 6-9 mie
.s>ięcy, wybory poowsr.wchne. 

Po za.kończeniu c:z;wa-rtko-
wego ~1;iot.kanfa przywó(ków 
koootylucj0<11.a1iS1tów, kilku je-

go ucz,es,t:ników QŚIW'i~dC'ZYłO 
dz:ierunikaxro:n, że pows.t.ańcy 
są bliscy os.iągnięc:ia poro:ru
m ie1n:ia z OPA. Obeooie dla. 
ul:worzooi.a rządu tymczaso
wego po>trzeb:la j.oot j~ 
ty1ko zgod.a S1Zefa ju1n.ty woj
skowej, gen. Imberta. 

Agencje zachod1nie podają; 
że kandydatem looin'Sl'.ytucjona~ 
li.stów na ;prez·yidenLa i s:?.efa 
rządu t)"ffiCZC Sf()IWeg>(> i es>t bo
ga ty byznesman, HectQT Gair
cia Godoy. 

Dziwactwo tegorocznego lota 

W Wysokich Tatrach w Czecho słowac.ii najprawdziwszy 
śnieg dla amatorów... le:niego wypoczynku w górach. 

CAF 

„Złota Kielnia'' wręczona W kinie „Rossija" odbyły 
się w piątek trzy pokazy fil
mu „Pierwszy dzień wolnoś
ci", A. Forda, wyświetlanego' 
poza konkursem. 

W płockim kombinacie 
rusza wytwórnia asfaltu 

Li1S>ta prod1u1kit6.w ploc•kiego kombiilla1tiu., obejmująca ju:ż roz
ne g.at:u;nki oon:z.yrn. i olejów, ga:z.y plyin111e i k&yleny (0.ootarcza
ne na ra.zie wytwót'niom fait'b i lalkieTÓW oraz w niewielkich 
dJa4ciach ta1h."'Że prod:uoen•tom włókien s21t.uczmych, m. in. 
ela:ny) - pzywię~"'&za się o nowy a.r<tytlml: asfalt. Po u1s11.1męciu 
wad koo1S>b:u1kcy jlllyoh i usterek m0tnblirowyc.'1. dos.l!rze:żooycn w 
t.ralkcie WS>i;ępnego rooruchu, wchodlzą stopruiocwo do eik.s.ploa
t.acji u:rządzenia czę.ści pró.ż,n,iO<Wej ulockiei rafinerii i z.wią
zame z .ninni ;p.rocesem teclm<Jt!o.g>i.czmym iru>talaoje wielkiej wy
twóir;1.i asfaltu. Jej roc7lrna :zdol:ność pirooulkcyj111a oblicz.ana jest 
OO; UO tys. ton ró:fuliego irodzaju a&fa[itów. 

Już po rarz; trzeci orgamJzujemy konkurs o „Złotą Kiel
nię m. Lodizi". Po ra.z tr,,eoi zło-1'one z grona fa.cho.w
ców jury, opierając się w zn.a.crr.nym st.op111iu na. zdanlu 
naszych Ozytelnii.ków, a. także na wizji lol~alnej, wybie
ra. domy mieS'llkalne. które ze względów estetyc-myeh, 
użytko.wyeh i poo.iomu wykonania najba.rdrziiej zasłu
gują aa wyróżnienie. 

Przypominamy, że w br. I naigrodę „Złotej Kielni" 
otrz;ymał dom przy ul. Nrurutowieza 8/10, Il nagrodę. -
dom przy ul. Pi·&Ll"kowsldej 141. lll - dom przy ulicy 
Stookiej 13. 

NA ZDJĘCIU: na,grody lau rl'/J.!om wrę.czają vrze1u.:odni
czący Zar.za-in Okrf!.7'.Ni:ego Z.w. Zaw Prn.c. B11do·iv11ictwa 

li'2~>ks Ra-:tuszuń-sk.i zas1'.ę.pca redakloM nacze·Lneqo 
„Dzi.ei,'.;,n1i!lva" Je1nzy Grę bo uJs·ki. 

Foto - L. OleJn.iczak 

Wcwra.j w ;redakcj.i „Dzi€'Il .. 
nika LódL?Jkiego" odbyła sl.: 
mHa urOCfZY\Slto.śĆ wr~nla 
!!1.a1~ród. 

Fu1rndaitoiraan l :n.aigród są: 
PrezydiUJ!Il RN m. Lodiz.i 

H. Davies 
Hanoi w 10 tys. zJ:, Lód21kiie Zjedno

mern1le BUJdo<wruictwia - 10 tys. 
!ZJl, Za.raąd Okręgowy Związ-
ków Za•wocliowych Praoowni- Parlamentarzysta brytyjski 
ików BudoW1nictwa i Pr,z,emv- z ramienia Labour Party, 
slu M<:iteriailów Buidowl.a:nyCh Harold Davies przybył w 

- 10 tys. zł i zarząd oddziału dniu 8 bm. do Hanoi. Jak J ht b d llRD • R 4" 
łódzkiego PolS>k.ieg-o Z.wiąz.ku informuje Wietnamska Agen ac an ery I 
I:nżyinierów i Techiników Bu- cja Prasowa, jego wizyta ,, -
dawnictwa _ 3 tys. zl. (druga od 1957 r.) nastąpiła 

na jego prośbq. Propozycja t ł I k h b k 
Oboony na UJr-OiCZ)'Sltości pre ta została zaakceptowana ura owa y po $ •fe ry Q o' W 

zes. Lód:zlkiego Odldzia.IJuSARP przez Sekretariat Kom.itetu 
mgr inż. airch. l{a1;1imiel"'Z Ba- Centralnego Wietnamskiego w nocy z a na 9 bm. na ło• 

==(:-A_)_D_a-:lszy==c:::i:::ąg:::"'~n_a_si_t_r._2 ___ :r:_:r_-0_1n_1bu __ P_a_tr_io_tY=..;__n_eg.:::_o_. ______ w_;_sU<ach koło Kołobrzegu u-
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OiP'I"ócz tys·ięcy wr..-zasowiczów 
i kuracjuszy przebywają a .. <>tu 
aJn~-e w Kryniicy i w Rabce 
lic.z.no gru,py gości zag,ran.icz
nycl1. 

Wszyscy ou<l.zozierrncy uCZJe1St
n.i-c<Ząc · w organiz.owanych co
dzie1n.n.ie wyciecz.kac.h wyraiżają 
z.a.chwyt dla piękn.a ziem1 n..o
wosą.deokicj. Na.rz,ekają na·to
mi<i s-t n.a standard hoteli i ffie 
7.n.ajomosć ob-cych ję:zY'ków 
przez person-el. 

W Tatrach pogoda w kra'1lkę 
- na zmlanę s·łonecz.n1e i desz 
czowo. Atrokcją dnia było w 
Zaikopaine1m spotkanie popular
nego a·ktora Gustawa Holoub
ka z wczasowicz.arni w Miej
skied Bibliotece. 

Setki samochodów dz.iernnie 
prze1jeżdżają jeden z najnich
liwsz.Ych w Pols 0 e - purukt 
grani,ozny w Sw!ec.ku niad 
Odrą, niedaileko Sl·•.bic. Wiciu 
turystów, po długotrwałej, mę
cząeej nie·ra.z podr„)ży, chcia-ło 
by Vl'YJ'."O<:Zać. Niestety w m:ej 
HCO\VOSC'lach do ](tórych Ul•Wl
jai". nie ma lllili;>js.c ....., przeiprt 

Dzień na 
Najipo,pula·rniejszym „hobby" 

wezasow.iczów w Szklarskiej Po 
rE;-bie jest zbi.e·rairu;e o·rygina:l
n1e uformowanych przez natiu
re; korzeni i galę.Zli. drzew. Nie 
którzy kolekcjonerzy mają }uż 
zbiory dochodzące do 30 sztu·k. 

W PoJan.iicy, Kudo\,ie i Kar 
naczu otwa1rt-0 trzy nowe do
my woza1.Sowe: ,,świtezianlkę', 
w Pola1I1Jicy, „Pari;.nc•k" w Ku 
doiw:e, który p.o•rnieści jedno•ra 
zo·wo 90 o'Sób oraz „Mieszko" 
w Karpaczu - równie-ż z 90 
mie1jsca·mi w po1rnjach jedno
! dwuoso•bowycll. 

W ,podka1rpaokim uzdrowisiku 
Iwonicz-Zdrój rozp~ząl cod·zien 
ne koncerty zespót 15-tl<i Radio 
wej i FiQhairman.Li z Poznan.1a. 
Po,goda L kiepska. 
Miły na o.gól pobyt w pięk

nych lasach S.pal; u,pczyk.rza 
tam,tejsiz.ym WC'laso"lvic.."Znm ipo
two'l"na ciasnota w stolawce 
Fi.WP.• 900 9sób ZllJ,us.?;OtilYCh 

wczasach, 
jest spożywać cbiiad w trzech 
„r.aitach" i w warunkach arcy 
niewyg.odnych. PIJZy stołach 
cvteoo•oSo·bo·wych jada 6, a cza 
sem .i więcej osób. Winowajcą 
tego St.alll!u rzeczy jest Łód:uk!-e 
P.r7 . .edsiębiors:t,wo Budownictwa 
Miejskiego nr 2., które od trze.eh 
la·t nie może U1PO.rać się z za
kończe111iem b.UdO>WY nowej sto 
łówki. 

or.k1e5'1>ra Fliharmooi.i Szcze
cińsQciej pod:z.ie1o1na na mnięj

sze zespoły daje koncerty w 
mi-e.jscowoś-ciaieh w.czasowych , 
m. in. w S'W'illllOujściiu i Międo:y 
zdrojach. 

Na :ruiepogodę nie mogą na
rzeka<': przedsiębiorstwa gastro 
nomiczne na Wybrzeżu Gd.ań
skhm, których obroty z każ
dym dnjem rosn.ą. Wszys>t>kie 
mi.e·jsca w ika~v.iairniach i re-j 
stauTac]'ach są już od połudinia 

do pó:ime.J niocy ~.Jmo.w.aine. 

szk.odwma łódź ryba-eka z Mrze 
żyna z 2-osobową załogą zaczit 
la wzywać ra.tulli<:u za pomocą 
czer•wonych rakiet. 

Na pomoc pospieszyli żegia,.. 
rze z jachtu ba.ndery NRD 
„lmm.er Bereit". Jacht w tr.ud 
nych warunkac-h szto.rmowej 
pogody ro?JPQcząt holowanie ło 
d2i do portu w Kołobrzegu• 
Zbyt slaby silnik n.ie mógl ipo 
dolać zadaniu. OJ:>ie jednostki 
w,padły n.a µr:zybrzeiną mieliZ 
nę. Ponow111ie wzywano raitUJ!l. 
ku. Ty1m ra.zem z pomocą ;p.o• 
spi<>.szyła załoga sta·bku ratoe.v• 
ni-c-zeg.o „R-411 • Dwóch ryt>a„ 
ków z łodzi uiratowano, jedne 
go z n.ich wyławic1no już z me> 
rza. Jednostka rybacka n.ad.al 
przebywa na mieli-żnie. 

Trzęsienie ziemi 
Sillne trizęsi€'lllie ziemi zano-

towaino w ;piąt<>k ran.o w Iniru;... 
brucku. Wstrząs za!fysował ścla 
ny, :po61PBdały ob<razy, jedn.aik
że ;mie wy.rządrził ()11 wi~ks·zycl2 
szkód. 

L:i:€'jsze wstirząsy da·lY si~ od 
Cl2>Uć w Neustadt, polożO'llym 
około 4-0 k.m rui podiw:lnl-0wy m 
ob.ód od - :Wiednia. 



Ili Plenum 
CK SD 

• Rozmowy Włochy NRF J. Cyrankiewicz 
8 Zabiegi Hallsteina przyjqł 

w ww~~~iebTir :i:~~~~ Kryzys we wspólnym rynku parlamentarzystów 

-'ZKRRJtr 
I ZE 

SD z · · '- --" f k" h • 9 bm. minister s-prawiedJl . a·ga]C:Jąc o"r""y prze- rancus IC wości Stanisław Walc=.!<: 
wodniczący CK SD prof. Sta- W piątek Duesseldorf był W biurze premiera Nad- wiręczył a<kty nruninacyjne no-
n;islaiw KulczyńS1k.i nawiązał terenem dalszych rozmów renii północnej i Westafalii 9 bm. prezes Rady Mini- wym sędziom powołanym u-
do wniosków polHycznycb wy zachodnioniemiecko włos- Meyersa odbyło się półtora- sbrów Józef Cyirc:il11kiewicz chwałą Rady Państwa z 2S ub. 
nikającycll z uclllwaJ. VIII kich na temat załagodzenia godzinie spotkanie ministra przyjął pre.ebywrc:jącą w Pol- mie5. Nominacje otrzymaili 3 
Kongresu Stron111icbwa ; wy-I kryzysu we wspólnym ryn- Fanfaniego z Hallsteinem w sce grUlpę parlamentarzystów sędziorwie wojewódzcy, 19 sę-
boirów dJo Sejmu i rad nairo- ku. Bawili tam w tym dniu obecności głównego przedsta- :fra,nouskich z przewodniczą- dziów powiatowych i 2 sędziów 
d ~h W " · · · d t Wł h ~ t · w1"c1·e1a Włoch we wspólnym sądów ube:upiecze.ń społecznych. awJ~" yralZlh cm rowmez prezy en oc .::-araga 1 cym kom!isji s.pr.ruw zagra- • ł 

00 
-~eh 

"""'"' • '- • -·1·t · "'" ł k" · · t w z~ rynku Venturiniego. Wrvc awskie Z ..,..., o-""'~zięn..owauue """"YW<JiWl SLAOn w os 1 mims er spra a- niczmyoh Zgiroma.dzenia N aro- dzilo w piątek 100-lecie !stnie-
l!licbwa za ofiarną pracę W granicznych Fanfani. W bi" h . dowego - Mawrice Schuman- n.ia. 9 lipea 1365 roku otrwarto 
k:amipanii wyioorcz.ej. ----------------- pu icznyc wypowie- nem. po ratZ pie«-wszy dla zwiedzają 

Plenum przyjęlo rezygnację Zn1iana dziach, jakie słyszano przy Teg.o samego dnia deputo- cych bramy te•go o.gr.odu. Pierw 
Leona ChaJ·na ze stanowiska 

1 

tej okazji, wstrzymano się ... k eh · ł sza ko.Je.keja zw.ierząt obejmo-

k t od wszelkich ataków na wanych i ·ra:nO\.IJS· i pr-.zyJą wała zaledwie sto C>ka'Zów z.wie wiceprzerwodniczącego i cz:lon- se fe arza prasoweeo Francję. Koła poinformowa- kierowni~k Miini&tersitrwa Spraw rząt eu·r0<pejS'kich, pierwszy 
ik.a. prezydJi.um Cootra1nego ne przewidują, że nawet w Zagr:miczmyich - Marian Nasz- sl0ń zaw·istał tu w roku 1873. 
KQffiitetu wyraiżając mu uzna- Białego Domu wypadku, jeżeli rząd fran-.J-_k_o_W<_~_•1k_L ______________ • __ z_b_1_iz_~a_i_· ą_s_i_ę_ż_ru_·w_a_,_a_w_ra_<Z_, 
111ie za dotychozasiową pracę . cuski, jak to zapowiadano, 
Na s.ta.n,oowJ"lko wiceprzewod- Od wczoraj Biały Dom ma nie wyśle swego ministra 
niczącego CK plenum powo- nowego sekre-tarza p1·asowego. 
,_, "'-· .Jest nhm 31-Je.bni Bill Moyers, spraw zagranicznych na se-
...,o "'"'gooię Krai.""510WS1ką. b. student teologii, niegdyś pra_ sję ministerialną EWG w 

b 
Jedll1IOCZeśnje plenruan wy- c<>wn•lk n:ile.żącej do .John.s-ona dniu 26 lipca, zostaną tam E. OCHAB PRZYJĄł. 

Kronika dyplomatyczna 
rało na sekretaTZy Cent'l'al- stacji radi<>wo-telewizyj·nej w wysunięte „propozycje kom- TRAN CHI HIEN.4. 

nei;o Komi.teru Michała Gren- Teksasie. Moyers pełnić będzie promisowe", bliżej nie spre- Przewodni"2ący Rady Pań• 
dysa i Leon;;roa Hoheiwee. stanC>Wis·ko se.kretarza praso·we cyzowane, aby złagodzić kry- stwa, Edward Ochab przyjął 

go podczas nieobecności Red- zys 9 bm. na au.diencji pożegna.lnej 
dy'ego, który po-ddać s!ę ma.f-~--·~-~~~~-~~-~~~~~-~~--~--------~~ 
operacji obu nóg. Uchodzi on 
za jedne-go z najbliższych i 
najbardziej z..a,ufa<nyci'l praoowProf. Ary Szternf eld 

dziękui1e 
sieradzanom 

Do Prezyl'.liiru.m MRN w Sie
radzu nadiSlzedl JiS>t od wy
bitnego ucz.onego i specjali
i;lty z :zia.kiresu lwsmonautyki -
prof. Ary Szternfetlda, k.tóry 
- .iatk wiadomo - &pędził w 
tym mieście swoje dz:ieciń
&two i nadal wią-ż.ą gio z nim 
serdeczne k<mta1k!ty. Słynny 
na.UJlwwiec d:ziiękiu.je w &wym 
liście 21a przes1a111e mu życze
nia z Olk.aeij;i 60 iroczmicy U'l'O
dziJn. 

niików .Jo'hnsona. 

Proces na toetrzech 
przestę1ców-recydyw1stów 

Jaik: pod:arje Agencja MTI. 
są,a stolecz.ny w Budapeszcie 
wydal wyirook w S\prawie prze 
st,ępców - l!'ecydywistów, oby
wateli WRL La&Jo IDmoedi i 
jego wa;iólni:ków oira;z Eleme
:ra Rozo.y i jego wspólnriików, 
Wi{)•nyoh udrzialru w spiSiku an
ty;pań~1bwołwym. LaSI!o Emoedi 
skazany zosita'l na 5 Ic:.t po-
21ba.wiienia wobn-O<Ś<li, a Elemer 
RoŻsa na 8 laJt. 

„Złota Kielnia" ooreczona. 
(A) Dokońozenie ze Sillr. 1 

siak podziękował w imiooiu 
lódz;kdego środowi sika airchi tek
itów „Dziennikowi" za orga
nizację konikirnrsru i zlożyl 
ilaureaitorm ~ratulacje. Dy.rek
ior L~ M. Podsiadł.o, mó
;wiąc o ,,:Olotej Kielrn.i." poo
ikreś.Jił jej rolę w wal.ce o 
jakość robót budowla111ycll w 
Łodzi, S2'JCZegól111d•e w burdow
illictwie mi€1Sl2lkaonfowym. P<>
d.orbny chairakiter miała wy;po-

Kronika-
==== w'padków 

N.a ulicy Sierukiewlcza przed 
po.sesją n.r 76 na skutek ruie
ostrożnej jaz.dy kierowca sa• 
mochodu ,,Warszarwa'', Marian 
Peller spo0wod01Wal 7..derzenie , 
samochodem ciężarowym. 

,iWairs.zawa'' uleg1a USfl.;kodize
:niiru. 

* ~ * Na ul. Wojska Pod&kdego., Ja 
dąc rowe.rem, Zofia Bordian 
nie zasygnali=wa•la zmiany l<ie 
!'lunrku jaŻ.dy i wstała potrąc<> 
na prze" moł.OCY'kl. Motocykli
sta doznał ot>rażeń ciała . (regl 

wiedź przewodiniozącego jury 
tegorocznego k0<I11ka.Jil'SIU - za
stępcy grłó:winego a'l'chitek:ta m. 
LOOzi, mgr inż. a;reb. Wooła
wa Brody. 

W sportJkalł'lliu UIOZeSltmiczyli 
także przedSitaIWJciele PZITB, 
Prezydium RN m. Lodzi i 
foieirowniollw poozczególnych 
bLur projek1bowyoh. Rrzebiegln 
ono w ba!l'dtzx> miłej aitmos.f P

rz;e. Na zakończooie to.agi. 
syrm:b01liC1Z1Tią lampką wi.n;i 
w.zmióSil: n.a oześć laa.J1rea1ów 7.3 
sitępca redak.t-0ra naczelnego 
„Dzieruniika Lód©kiego" 
Jerzy Grębowski., życząc im 
daolsrz.ego twórez.ego raziwoju 
SUlkx:esów w pracy. 

tall 

* * * Na.g:ro.dy książkowe dła Ozy 
tellllików a.ui.orów naj
lepSll.yeh listów, do1.yc:zl\4)yeh 
tegorro·comej „Kielni" reda.k.!~ja 
wysył:a p.ocztą. Autor listu 
po·dpisa.nego „Wa.są: stały czy
telnik od 1945 r." prOS'Z;O.l}y o 
osobiste zglo&z.enie się do re
dakcji, oolem odebralllioa na 
grody. -, 

(al) 

Francja nie interesuje się projek·rem 
powołaniu komilelo nokleorne,o 

Na· posiedrzen.iu stałycll repre 
zen;tanrthw krajów NATO, któ
re odbyło się w tym ty.godni u 
w Paryżu, p. o. przedstawjcie .... 
la F1rancji, Sch·rkk oznajmił, 
że rząd fra ncuSlki nie jest za
i'llteresowa<ny sprawą powoJa
nia do życia komitetu nuklea•r 
nego skład•ającego się z mini
strów obrony 4 lub 5 ka-ajów, 
zgo<l'lljie z propozycją wysuruię 

tą Pl'1Z"Z amed'yik;a.ńsokóego seklre 
tan-za ob'rony McNamarę na po 
siedizen.iu mim..istrów o.brony 
NATO w maju br. Natomiast 
rząd francus•ki nie ma żadnych 
zastrzeżeń co do prze•prowadze 
nia ogólnej dyskusji · nad cało
kształtem problemów nuklear
nych do·tyoezących se>j.usa.u abl.an 
tyokie.go. 

Wojska USA w Syjamie 
W bazach lotniczych i zao

patrzeni owych Syjamu prze
bywa obecnie · 7 tys. żołnif'
rzy amerykańskich oraz co 
najmniej 5 eskadr sił po
Wif'trznych USA donosi 
malajzyjski dziennik „Stra
tis Times". 

Cztery eskadry amerykań
skich samolotów myśliwsko
bombowych „F-105" znajdu
ją sie w bazach Korat i Ta
kla, a pozostałe w pobliżu 

granicy laotańskiej w Ubon 
i Udon. 

Nic ulega żadnej wątpli-
wości stwierdza dziennik 
- że maszyny te uczestni
czą w lotach bojowych i 
zwiadowczych nad Laosem i 
północnym Wietnamem. 

Dziennik dodaje, że w naj
bliższym czasie ma przybyć 
do Syjamu dodatkowy kon
tyngent wojsk amerykań
skich, m. in. drugi batalion 
saperów sił lądowych. USA. 

Frei o politvce 
wobec Kuby 

Dzi1:1ruruik „Le MOll1ldie" za
mieści! 7 bm. obs,zerny w_y
wiad z pre:zy'derutem Chiłe, 
F,reiem. 

Wy>powied;zi:a~ on się m. in. 
za PQIW'rcrtem Kurby do „ro
<1zi111y emeirykań51kiej"; ,,Je-

Skandal we 
Wlki-&tice odlbęd'Ziie się w Rzy 

mie wspó1ne posiedzenie obu 
izb parlaaneni!.u wlos'l<ie"o w 
sprawie pozbawienia nie.tyka.1-
ności poselskiej i octdan!a pod 
sąd b. mi·nist.ra f1nansów z ra 
mienia partii chrzesei.jańsko-de 
mok;ratyczneJ, senatora Tra.buc 

Slteśmy :i'Jdecyid!awanymi ZW'O
len nikami praiw.a dJo samosta
nowie1rni.a.. Uważamy, że każdy 
narród ma praiwo usit.anowić 
t.aiki inząd, jaikii lTIJU się podX>
ba". 

Włoszech 
Chi, który zamieszal!ly jest w 
aferę importu do Wł.och ty.00-
ruu meksyikańskie•go i w inne 
ska.ndale. Do ;piątku zeb'ral!l.O 
~uż 479 podrpisów derputowa'"ny<eh 
i sena.torów pod Wlll..ioskiem w 
tej S'Pfrarwie. 

.ambasadora nadzwyczajnego i 
pelnomocni!go DemokTatycznej 
Republiki Wietnamu w Polsce, 
Tran Chi Hiena. 

MENZIS OPUSCIŁ NOWY J-ORK 
W czwartek wieczorem opuś

cił Nowy Jork udając się do 
Sydney premier Australii, Men 
zis. W USA prowadził on roz 
mo·wy z prezydentem Johnso
nem i sekretarzem stanu Ru
skiem na temat sytuacji w 
Wie·tnamic oraz w Azji połu
dni.owo-wschodniej. 

DEPESZA GRATULACYJNA 
DO E. OCHABA, J. CYRAN
KIEWICZA I CZ. WYCECHA 
Przewodni"2ący Prezydium Ko 

mitetn Centralnego Frontu WY 
zwolenia Narodowego płd. Wiet 
namu, Nguyen Huu Tho prze• 
siał n.z ręce Edwarda Ochaba, 
Jó-;.efa Cyrankiewicza i Czesia 
wa Wycecha poedrowienia i 
grawlacje z okazji ponowne
go wyboru na stanowiska prze 
wodniczącego Rady Państwa, 
preo:esa Rady Ministrów i ma·r 
sz.aMra Sejmu PRL. 

SAR·AGAT O ZJEDNOCZENIU 
NIEMIEC 

W odczycie n.a u.niwersytecie 
w Berlinie zach. prezydent 
Wle>eh, Saragat po-dkreślii, iż 
Niemcy mają prawo do zjedno 
czenia s.wego kraju, jeqn.akże 
dodał, że zjednoczenie to mu
si uwzględniać realnie istnieją
cą sytuację. Realizacja prawa 
do zjednoczenia wymaga uzna 
nia aktualnie istniejącego sta
nu w Europie i rezygnacji z 
użycia sHy jalro środka rozwia 
zywanfa międzynarod0>wycłi 
problemów pe>litycz.nych. 

AIDIT W PARYŻU 

Kilka dni przebywał w Pa
rvżn przewodniczący KC Ko„ 
munistycznej Partii I.ndone7.Ji. 
Ai<lit. Jak informuje dziennik 
„Humanite" Aidit spotkał się 
z sekretarzem generalnym Fran 
cuskiej Partii KomunistyC21nej, 
Waldeek Rochet'em. 

K~tastrof a lotnicza 
W C1ZJW.air:tek: o g'Ofdtzilruire 23. 30 

gmit w rejonie Gór Srk.a.Us-
ty<Jh w J"amadyj'Stkiej pro-
wiirncj,j Biryityjsk.a.. Ko1umbia 
ulergł kalt<1>Strofie samolot na
leżący do towaiI'ZyS/twa „Ca
nad.>ia'll Pacific Airlines". We
dług ni<11jświeższyoh infunna-
cj•i w wyipadk!u IPOiliosro 
śmierć 49 ooob. 

~~~~~~~~~~~~~~~,~~~~~~~~~~~.~~~~~~~~~~~ ...... ~~~~~~~'~""~· 
Na= reTAicja w o.staitmJiei ''.PwTUYT'a żają~ego srię fronw. W ostatniej jednak k1'2yknął żaińobliwie: ,.J>(l'Zostaw to to · • • • • ! 

mie" na t.emoa.t tragedii/, więznio-w chwiłt podstawiono aa przechodzacy ci już nie będzie więcej potrzebne. łwy:k~zył ~esz~. Jeden więzien. Z ca-
z Neue.ngannme WZOUd.zi.ba dmie Z<O.in niedaleko tor kilka towarowych wa- Zwrócil_e,m na. to uwagę moim kolegom, ~c taf~ uoi.ek_aJ~C t przebiegli~m~ &ZOS1. •- . gonów w które zostaliśmy zał d d ś'~ ws ismy, mes e y, zauwazem. Ca a ....,.reis-owan11e. . . . ni. W' każdym znajdowało si o a 9 owi a: omy ..... Jąe się co nas czeka. Nikt jed- ch~ara _SS-manów. z psem wilczurC>m 

OSttaf!ni.o . ollrzym<1JbMmy lv&! p. Sta<n~ dzi. Mo-i.na sobie wyobrazić ęścfsk ? u - nak nie chciał wierzyć . aby mogło nas pusci~ su;_ za nanu w J?Ogoń, gęsto nas. 
sława M<0.1ew•u:za, mieoscz:k.anca Łodz~, duch jaki tam pa.nowa!. Wagony ~a:"- ~oś. złego spotk>:ć, gdyż byliśmy okrą• os~rzi:h~uJąc. Kolega biegną_ey za mną 
byi/,ego więźnia obo-.mi Neouoe·ngamme, głowa.no, trruusport ruszył. .Jechaliśnfv ~~i~"nc~~e.~fu~:!°j~d~;~nni~r~~~k:;fJ~ky~ o Jakie~ 10 m~trów z~stał, mestety zla,-
naoo2mergo świ<1dlka be.s•tiwLs.k.iej ma- w '?-ieo:.nane. Po 2 dniach podróży, nę·· Wśród wystrzałów i wrzasku SS-manów ~~~ię ~ie z l>O~·a·k.u . sił ~pa.d~e.~, k.PTZC2 
ooilcry więźniów erw<Zlkn.ww<1.nych z te kani CHl~le nal~tami, zatrzymalismy się Wpęd<lono nas do szopy. Była ona wy- dały jeszcze doŚt~~~~o,"~ k,:'~~ 111~: go obozru. . . . ~~. ~~~~r;'~1.;'J zi:~:ard~~~;e ~k~łe~ słana słomą, z której unosił się za.pach ~y .. Pr~wdo.podobnie op_rawc_y moi my. 

Obo co p11Sze p. Ma1euncz: nie pojectziemy. SS-mani kazali nan! benzyny. Ledwo zdążyliśmy się rozbiec, sieli, . ze z':'stałem !"'bLtY. 1 za_niechall 

N euenga.mme to obóz, o którym wyjść z wagonów Na stacji s tf< I„ gdy w.padł transpo.rtfiihrer z pochodnią p~g&w._ n:Inle DAtomiast me. chciało si11 
mało się mówi. Dlaczego? - transport wi źnió~ ew kuow po a is~y w ręku podpalając słomę. W drugiej rę- "'.iei:zyc, ze jestem ~oln':"· Biegłem przed 
pi:awd~pod':'b~ie dlatego, iż nie• nych obozó~. Tera11: poa łączoi;,_n0ycnah 5z m: ce trzymając pistolet, strzelał w tłum siebie ,~by być naJd'C'leJ od t~go upior• 
wielu Jest sw1adków, którzy pne· ra więżniów. Niektórym udało się koca.mi !leg'? lDleJsca, aby me słyszec strzał6w 

żyli ten obóz i mogliby okro,pnośei 1 me1Ud7J<iego wpi:ost krzyku tnwarzy. 
Neuengamme opublikować. Sam będąc ~zy palących się ZfW'Cem. Myliłem się 
więźniem Neumigamme chcę opisać jesz· B . . , Neuengamme k Jednak myśląc, ~e Jestem zupelnie ura· 
cze jedno miejsce kaźni, z którego tyl- • w1ęzren - os arża torwany. ss-mani na.kazali okolicznej 
ko przypadkiem udało mi się życie ura• lud_no.ści na wypadek ucieczki więżniów, 
tow.ać. Natomiast wielu z moich kole• e kazdego 7,lap~ego oddać w ręce woj-

;.:;':ięl:: przeddzień odzyskani.a wolności Zywe po cho d n,. e pod Gard e I ORB n ~~~er~tó~~i:;~~~ć.roz.k~łe:ici;!,~ ~~; Katastrofą dola wielu e>bozów była ewa• sc!t•w~tanY .. ale za k.a7Jdym razem udało 
kuatja, a więc ostatnie dni przed wy• mi się . z.biec. Raz wpadłem n.a poste• 
zwoleniem. Wszyscy więźniowie oho• ru~ek _za!lda~·merii, cudem również uni• 
zów koncen.tracy,lnycb, jak zresztą ogól· ka.iąc sm1erc1. WreSZ"Cie następnego dnia 
nie je.st wiadomo, mieli zostać zllkwi· SIPO~kałem czołówkę alianoki<ch wojsk 
dowani. Nie we wszystkich przypa.dkaeh pancer.nyeh i d<>piC'l'o wówczas uzyska-
j~.ak O•praiwce>m hitlerowskim y.dalo ze.m. Na torach i w wagonach zostałn tłum.ić roz.pl'2estrzeniające się plomie- lem d:roi;o . o•kupi<>n.ą wolnoś_ć. 
się to przeprowadzić. Obóz Neuenga.nune masę trupów i dogorywających tow""' nic. W tym momencie wrota szo.py roz• w m1es1ąc po w~wolen.1u czytałem 
przeżył szczególną tragedię. gdyż tylko rzyszy. P..Qd kordonem SS-manów "po· waxly się i SS-mani otworzyli o·gień z w Jednym z pism ~święconych 
jed,nostlci poz.ostaly przy życiu. Częśc gnani zostaliśmy dalej. W drodze ci karabinów maszynowych, rzucając je- o~om Ironcentra<;YJnym, spra• 
więźniów zginęła w zatoce Lubeckiej co nie mogli na.dążyć, zostah zabijani. dnocześnie do wnęt.rza granaty zaplają. woz_rumie ze zbro~1 _pod Ga~delc· 
na zbombardowanych statkach. Inni w Bylem świadkiem również jak przecho- ce i fo~forowe. Powstał nie do opisa• gen. z. ~p1su tego dow1ed21alem się, ;7 
różnego rodzaju szatańsko o·bmyślonych dzących obok nas paru lotników niemiec- ni.a zamęt i krzyk. Bezładna bieganina, po moJeJ. ueiecwe, . g!1Y krzy!<~ mordn-
egzekucjach. kich clla rozrywki, żartując, otworzyło J>łacz wielu straeilo zmysły, je-dni zło- wanych cichły, strazrucy wrócih do szo· 
Jedną tego rodzaju likwidacją o któ- w naszą stronę ogień z karabinów au• rzecrzyli, inui modlili się. Były głosy, PY,_ nawołując tych, którzy żyją, aby 

rej u na.s w Polsce mato kto 'słyszał, tomatycUlych. W odległości paru metrów któ~e narwoływały do rzucenia się na d~h . znać o S()bie, gdyż. 7.0stana uwol· 
DYLO SPALENIE ŻYWCEM PRZESZł.O ode mnie zginęło dwóch Pa.laków i je• oprawc6w. z ohwilą kiedy usłyszałem mem. I to okazało się podstępem. 
TYSIĄCA WIĘŻNióW w SZOPIE KO- den Francuz. W ten sposób gnani, co- pier.wsze słirzały upadłem na ziemię i ~'szystkich dających jeszcze znaki ży-
LO MIEJSCOW·O~CI GARDELEGEN rao: liardziej upadając na silach, 11 przyczołgałem się bliżej wrót, k·tóre by- ci_a d.obili. Sprawcndania władz aliarnc-
(Altmark). Większość spalonych i roz· kwietnia do•bmęliśmy do miejscowości ły zamknięte. Tutaj wspólnie z kolega• lnch J?Odały, źe urato·wał.o się tylke kil-
~trzelanych pod G=dele11:en stanowili Gardelegen. Zapędzono n.as do stajni mi, za pomocą łyżek próbowaliśmy w:!'.• ku W.'.~źniów. 
Polacy. O'J>USWzonej szkoły jeżdo:ieckiej. Byliś· ~rzebać otwór. który by nam dal mo'l• _Tak wyglądała jeszeze jedna ze zb!'Od-z po07.ą~kiem kwietnia 1945 r. - my przeko•nani, że tu wreszcie ZO$ta• n&ść wydostania s;ę rtll zewnątrz. za- m P':"P<>lnionych przez. hitlC'l'o-wców, o 

wspGmina p. Majewicz - znajdo- niemy mo-,;e uwo-lnienri przez zbliżające miar ten okazał się jednak fat_alny, któreJ ma_ło ?Sól? . s~:!'.szało. Nieje<!en 
wałem się w Hanover-Stetten ta.k się we>jsk:a alia,nckie. Tymczasem, 13 P-Onierważ jeden z więźniów w1W:ąc do~ .1>.olsk1 nosi. dzis1aJ zało:>ę _po _sw~1ch 
zwanym Kleinkommandzie (&d- kwietnia w godzinach wieczornych 7JO• O·twór, rzucił się desperacko, staraJąc na,1b_hzszych, któl'2Y na ziemi menuec-

- dział Neuengamme). ByJi to w wię.kszoś- staliś"1Y wy,prorwadzeni za miasto w się przez niego wydostać. Niestety, udu• kieJ zginęli, niej~dna matka nie wie 

l 
cl więźniowie osłabieni, chorzy na bie- kierut1Jkn wielkiej człl'l'wonej szopy, sto- sił srię w nim. Og.ień tymczasem coraz ezy c~s:i-mi właśrue w Gardelege~ n_ie 
gunkę, ró:imego r-Oldzaju wrzody i fle• jącej tuż przy szosie. żaden z nas nic baordziej się ro~przes~rzeniał •. DYi::1 wgry• p~legł JeJ syn. ;i:'od Gardelegen znaJdUJe 
gmony. Ja le?.ałem po cię7..k.im zapa,le• n'.e przeczuwał. Mnie r.derzył tylko zał się w oczy. \V1dząc, ze me mam się cmentarz liczący 1016 grob6w, któ-
niu płuc. W~yscy żyliśmy nadzieją, że drobny szczegół. Gdy jeden z więźniów już nic do stracenia, przywarłem cały re oo.karżają. 
dzień wy'llWolenia jest już bliski, gdyż sięgnął po le-.ią.cy na zie.ml ka.rte>fel, do wrót i resztkami sił roi;warłem je STA~ł.~W MAJEWICZ 
coraz głośniej słychać było odgl<isy zbli· chcąc go z.jeść, idący za ni.m SS-mann wydostając sie na powietrze. Za mlllą b. więzień Neuengam.me 

.,,~~~"'"~~~~~~~~~~~~~ .... ·-···''"''~~-~-~~~-~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~,~·~_..~,~~~ 

z nrimi okres jjn,ten.sywm.ej iP1"ćl" 
cy dla ws.zystkic'h lllacócwea&: 
skupiających .z.b·oże. 

GmLn•n.e spółdzieln.ie zaikroń'" 
czyly już pr.zygowwan.ia swo
ich placówek do tegorocznego 
skupu ziarnra. Na dostawy ocze 
kuje po.nad 3.100 punktów sku 
pu, czyli o 24 więcej niż w: 
ub. rok,u. 

• w Zdzieszowickich Za.kła.. 
da<.!11 Koksowniczych rozpoC'Zę~ 
to bet.o.ru>wanie fundamemtów 
pod 3 i 4 bateI'ię, które wy
tw.aorzać będą 1-0 mln ton kok• 
su rocznie. tj. tyle, ile daje 
obecnie nad•więks= w roraju 
ko·ksow.n.ia w Nowej Hucie. 
Nowe baterie mają ruszyć w 
końcu 1966 r. 

• BONN. W Duesse1dO'l'fie 
zakończył się w piątek ko·n
gres CDU/CSU uclbwale.n.iem 99 
tez w sprawie „po·Lityki gospo 
darczej i spo0łeczne.j". Przebieg 
kongresu miał wyraźne ak-e~ 
ty pl'7 ... eclwyborcze, zwłaszcza ie 
śli chodzi o problemy we
wnętr.'.llne. w • HAGA. W Had-ze toczą się 
obecnie oł>i-ady VIII Kon.gresu 
Międzynarod01Wej Kolll.federa• 
cji Wolnych Z'Wią.z:ków zawo- 'cieg 
dowych. U=tnicy przystą- izi 
pi.li do dyskusji nad refera.tern:i rto ~ 
dotyczącym dzhailaln.ości konfe lrze~ 
de.racji w la1iach 1962-!96_4. floś~ 

• WĄSZYNGTON. Osw1adcze w 
nie przy•wódcy mniejszości re- Yc 
publikań<>kiej w Izbie Rep"e- aby 
zentaIJJtów GeraGcta Fo•rda, któ Wycl 
ry dmnaga-ł się zbmnbardowa- tzw 
nia wyrzllltni rakietowych wo
kół Hanoi, niezale<'.Mlfie oo te~{) 
czy doprorwadziło-by to do kr>n 
frontacji z ZSRR, wywołał.,; 
dość żvwą reaikcję. 

Ostro zaatakował je .przy·wód 
ca wiekszooci demokraty=Ell zostc 
w &>nacie, Mansfield. ze 

• PRAGA. !mQ rocznicę śmiea' jed 
ci .Jana Husa obchodzi się w ;ioc}j 
stolicy CSRS z wielk·im ro~a: mier 
chem. ~ain iizowarne są wy~ta 
wy, seminaria i irune uroozy
stości. 

Dziwne 
ogłoszenie 

w pewnym d'2lien.ni1Jc:u pa
ryslk:im ukazało się o.głoszenie 
tej treści: .. Prze.µr:iszam mi
łą nieznajomą, że wczoraj 
wieamrem - niesitetty - z.a
pomnialem ją poc.a.!'owc:ć. Czy 
w-OIJ.no mi będlzie narprawić to 
uch,nbienfo?". BaOOzio prrędko 
nradeso.iło na piśmie prrzeszło 
czterysta listów z pnebaie:ze
niem i wyiraożeruiem zgody. 

Ze sportu 

Rekord świata 

w i 1.1 sek. przebiegły 
100 m. 
Ewa KłobukoflJska 
I Irena Klrszensteln 

Ka.pita.Inie wystartowały dwie 
nasze świetne sprinterki, Ewa, 
Klobuko.wsd<a i Irena Kirszen· 

'5tein, w międzynarodowych 
7.awodach o memoriał Rosi~· 
ky'ego w Pradze. W pierwszym 
dniu zawodów Polki stoczyły 
ze sobą niezwykle emocjonują 
cy pojedynek w biegu na 100 
metrów. Obydwie- uzyskały czas 
11,1 sek., lepszy o 0,1 sek. od 
dortychc-Lasowego rekordu świ.<ł, 
ta. D&piero fot()komórka mde• 
cydowała, która z Polek wy• 
grała. <>statecznie minimamłe 
lepsza była Kłobuk&WSka. 

J. Pawłowski 
mistrzem świata 
UJ szabli 

Polski szaiblista Jerrzy Paw
łowski 2ldobył n.a m.iJStrz<>
stiwra<Jh świarta w Paryżu ty
rut mrirsrtr.r..a. św:i.a.rta. Dwa dal
iSr.OO m11~isica zaijęli Węgrzy 
Mesizena. i Horvartlh. 

Świetny wynik 
Kinnunena 

W fiń&ldej miejscowości Ry
vmKaa odbył się W cz;wa;rtek 
wie.ozorem mitying lek,koatJ.e
tyczny, w którym. doszło dp 
interesującego pojedynku czo
łowych oszczerpni.ków. Wygrał 
k0"1.!<:Ure>ncję znany miotacz fiń 
ski Jorma Kin<nn.mien, najlerp
szy,m w tvim :roku na świec-ie 
reeuo!taoterm - 88,14 m. Ja.n.usz 
Si'<lło zajął d'l"Uglie miejsce nu 
tern 83,SO m. 

~POGODA 
Z.a,;;him·urzernie zm~enne, z ro.o 

żliwośc.ią przelotnych O.PadóW. 
Ternpc•ratura maksymalna o·ko 
Io 18 st. c. jy'iatry umiarkowa 
ne iz kierU<noków zaochod.n.ich. 
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I W'ełna 
Wiadomo powszechnie, że r<>zwija.jll-CY się prz.emysl 

wymaga. eksperymentu. Eksperymentuje więc chemia, 
eksJ>erymentują fa.bryki metalu.rgi!l'Łne, prredsiębiorstwa 
wytwa.rzająee aparaturę precyzyjną. Ostatnio coraz wię
cej mówi się też o n&wyeh metoda.eh - głównie zwią
z.anyclt z wProwaAłzeruiem cbemli - w przemyśle lek
kim. 

O ile jed.n'<łk przemysł chemiczny bądź metalowy rO'J;
wija.Iy się w P&lsce zasa,d.nic'llo po woj.nie, nie unikając 
błędów W'Zll'ostu, leciz mnie.i więee.i w warunkaeh nowo
czesnej techniki - o tyle przemysł lekki w Lodzi, w 
Bielsku, Białymstoku i innych ośrodkaclt, sięga. swodmi 
pocu,ąt.kami odległych cz;asów sprzed 100. a nawet 120 lat. 
W zwiątrJrn z tym istnie.ie w tym pt'7emyśl<' spe<Jyfimna 
sytmwja. Ko.niem:na imtensyfikacja produkc.H i je.i mo
derniz.aeja w warunkach starego bud&wniclwa. powodują 
częst& wiele kłopotów - iakieh chociażby jak catkiem 
prz,ypa,dkowe, nie zawsze odpowiadają.ce waru.?1'-om l>i;'L
piemeństwa, lokowanie ma.ga:zynów surowea I wyrobow 
got&wyeh. 

płonie! 
piększania fasady budyi;iku fakt wprowadzenia włókien 
fabrycznego, a równoczesrne poliestrowych i ciętych do 
wiadomo, iż wnętrze zakładu przemysłu wełnianego i ba
jest przysłowiową beczką pro wełnianego. Tak więc dziś 
cJrn czekającą na ogień. Kla- nie tylko bawełna ale wszy
sycznym już przykładem w stko może płonąć szybko i 
archiwum Łódzkie) Komen- „skutecznie". Jeśli oczy
dy Straży Pożarnei jest spra wiściE - w porę nie zapo-
wa zakładów odzieżowych biegnie się temu. 
„Telimena", gdzie po kon-
troli wmontowapo pancerne Od 1962 roku obowiązuie 
drzwi ognioodporne„. w iii- Uchwała Rady Minis:rów 
gantyczne przepierzenia drew nr 349 zobowiązu.1ąca wsE:y
niane odgradza.iące hale fa- stkie zakłady pracy do przy
bryczne ( !). Gdyby tam gotowania dłuiiofalowych 
przeszedł pożar - zostawił- planów poprawy warunków 
by istotnie tylko efektowne przeciwpożarowych. Uchwa-
drzwi. ła - uchwałą, a życie 

życiem. Dyskusje nad pla-
Ostatecznym „przypie- nami alternatywnymi w wie 

czętowaniem" faktu zmia- lu przedsiębiO'!'sibwach udo-
czalni. Ogień zagraża w każdej ny niejako profilu produk- wodniły niestety„ jak nie-si w ub. roku straty spowo-
chwili zakładom odzieżowym i cji przemysłu lekkiego na . wiele wagi przywiązują dy-1 
dziewiarskim - wszędzie tam, produkcję pośrednią między rekcje do wzrastającego za-

ków łaitwopalnych, gdzie pokry- mysłem chemicznym jest Kr. Gl. 

es~ dowane ogrnem w za-
~ra• kładach przemysłu lek-
wo• 'tiego na terenie samej ł,o-

Zam.ek krzyżacki w Sw!eciu (woj. byd.go.~kie) byl niegdy§ 
rzad!bm w Po-!sce przy.kładem bu<1i-Owli obronnej. wuko
rzy.st't.l.jqcej sieć wodną. a mianowicie Wisłę, Wdę i spe
cjalnie przelwpany ka11ał. Poc.uit:Jwwo był budowlą 
czworoboczn4. Z oka.zal.ego w XlV wieku zam.Iw o czte
rech wieżach pozostała dziś tyl.Jco je.dna o 34 metrach 
wysokości i 10 metrach średnicy. Mury jej mierza aź 
3 metry grubośd. Z potężnego masywu zamlwweoo po-

zofl'tały również szcząt ki. 
NA ZDJĘCIU: w ·idlQ•k ruin zamku w Swieci.u. ą-. :izi wyniosły 487.700 zł. Blis

em ;ro pół miliona - a przecież 
nfe trzeba to przemnożyć przez 
!cze llość ośrodków przemysło
re.- Wych tego typu w Polsce -
re- aby mieć bilans strat krajo-

gdzie .używa się _ rozpuszezalni· dawnymi jei formami a prze grożenia pożarowego . j 
wa się tkaninę i dzianinę taki I-~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~..:..~~~~~~~~~~~~~~_;_~~~~~~~~~~~~~~~ 

tó wych. Są to jednak tylko 
wa- Łzw. „gołe straty" - fakty
wo- czne są, znacznie wyższe. 
e"<i Spłonęły przecież maszyny, 
, ': k.óre trzeba było zastąpić in

mi pre.pa:ratami jak chociażby 

pianka poliuretanowa. we 
wszystkich branżach od skórza
nej, aż do lniarskiej wzrasta 
niebezpieczeństwo pożarowe. W 

swoim czasie w kombinacie im. 
Obrońców Pokoju wybuchł po

żar w wyko1iczalni, który stra
wił wiele bel materiału. Przed
tem ogień w tych zakładach 

pojawił się w innym miejscu -
w magazynie odpadków. W 
ZPB im. H. Sawickiej w ostat
nich latach zanotowano aż 12 

Stan1bul bq niqht 
nymi lub remontować przez 
długie tygodnie, znisz~zony 
został wysiłek Judzi. a tak
że nakłady państwowe. nie
jednokrotnie w dewizach, 
;>ochlonięte zostały przez pło 
mień. 

Dość powiedzieć, że w I 
kwartale br. Centrala Han
dlu Zagranicznego Ce-Te-Be 
miała poważne kłopoty z 

pożarów. 

Toluen techniczny z z::<-
wartością benzenu w klejach 
obuwniczych, powłoki la
kiernicze, formalina i farby 
łatwopalne w garbarniach, 

(Korespondencja własna 

S
ekrety ma każde wiel
kie miasto. Trudno jed 
nak byłoby trafić do 

- Mógłbym zaproponować 
wam „Błękitny Wagon". Tak 
nazywa się odpowiednik pa
ryskiego „Lido". Myślę jed
nak, że gości z Polski, bądż 
co bądź lepiej zcrientowa
nych w sprawach tureckich 
racze) zainteresuje jakiś lo
kal ludowy, w l~tórym po 
prostu zbierają się po pracy 
robotnicy i rzemieślnicy by 
się zabawić proponuję 
pozm.al!ly przed kiwadran-
sem student. 

- Oczywiście„. 

z Turcji) 
pozór wydaje się, że atmos
fera nie jest wesoła. Ale ten 
nas~rój pryska, gdy na par
kiecie ukazują siQ pierwsze 
tancerki. Są to piękności u
formowane na wzór turecki, 
a więc wagi ciężkiej, lecz 
mimo to bardzo zgrabne i 
lekkie, z kruczoczarnymi 
włosami, z delikatnymi cien
kimi noskami. Ubrane są na 
sposób haremowy, w tańc11 
wydają się nam oczywiścii!, 
popisywać zmysłowością. 

- Czy wiesz, jak zwie si~ 

realizacją planu kwar~alne
go. Jedną z podstawowych 
przyczyn tych kłopotów były 
pożary w fabrykach łódzkich 
- w działach wykończalni-

a- czych, gdzie spłonęły znaczne 
nie par•ie materiału przeznaczo

i- nego na eksport. 

poliuretany 
syntetyczne 

inne związki 

w fabrykach O·· 

dzieżowycb, ceraty, dermy, 
włókna sztuczne i syntetycz
ne. rozpuszczalniki, tkaniny 

drugiego równie zazdrosne
go o swe tajemnice jak właś 
nie Stambuł. Na pozór ni
czym się nie różni od innych 
miast południowej Europy, 
Rubinowe, szmaragdowe i 
szafirowe światła reklam 
zdają się figlarnie mrugać 
spoza kopuł meczetów i iglic 
minaretów. Wzdłuż brzegów 
cieśniny Bosfor i zatoki Zło
ty Róg, kursują rzęsiście o
świetlone wodne tramwaje, 
bulwarami mkną błyszczące 
niklem krążowniki szos. Tur 
cy zwykli od pół wieku u
bierać się po europejsku i 
gdyby nie charakterystyczne 
rysy twarzy, można by są
dzić, że zawędrowaliśmy do 
zachodnioeuropejskiej metro
polii. 

Taksówka szybko mknie 
przez Istiklal Cadessi, taką 
tutejszą Marszałkowską. Im 
dalej od śródmieścia - tym 
mnie] świateł, reklam, asfal
tu, nowoczesnych bloków. a 
więcej zagadkowych zauł
ków, drewnianych domków 
z balkonikami i galeryjkami 
i „kocich łbów". Skręcamy 
w całkiem ciemną uliczkę i 
tu taksówka zatrzymuje się 
przed bramą prowadzącą 
wprost do podziemi. 

ten taniec? zagaduje Tu-
rek. 

- Myślę, że bardzo fry
wolnie. 

y 

n 

Pracownicy przedsiębiorstw 
Wełnianych czują się z rl.1t
wien dawna bardziej zabez
pieczPni przed pożarem, ani
żeli ich koledzy z fabryk 
bawełnianych. Współczesność 
jednak zgotowała im niebez
pieczną niespodziankę. Obec
nie wełna jest przecież na·-
02.'ę...;ciej miesza.ruką w1lókien 
syntetycznych, sztucznych i 
naturalnych. A takie połącze
nia ogień trawi szybko i 
gwałtownie. 

Jeszcze 10 Ja,t temu nikt w 
Polsce nie słyszał 0 czymś ta
k.im jak eksplozja tkaniny w· 
hali wykończalni. Natomiast w 
ciągu ostatnich dwóch lat w 
Łodzi miały miejsee trzy po• 

tę-hne wybuchy w trakcie „do• 
gr-,;e-wania" tkaniny w Zakła· 

dach im. Dubois, Dzierżyńskiego • 
i w Pierwszej R.udzkiej Wykoń· 

laminowane to groźny 

arsenał środków łatwopal-

nych i wybuchowych I 

Z darza się niejednokrot
nie, że zakład pracy -
pnypuśćmy tkalnia -

postan11wia zainstalować kros 
na o większej wydajności. 
zmniejszając tym samym ich 
ilość, a na wygospodarowa
nej przestrzeni - nie zasta
nawiając się ani przez chwi
lę nad podstawowymi wa
runkami bezpieczeństwa.„ 
instaluje maszyny wykończa) 
nicze, pracujące w warun
kach znacznie większt>go za
grożenia, przy użyciu latw0-
palnych chemikaliów. Komen 
dan tom straży pożarnych o
padają ręce, gdy kierownic-! 
two przedsiębiorstwa zgła
sza do akceptacji projekt u-

Myliłby się jednak ten, 
kto by sądził, że w Turcji 
zanikły orientalne tradycje. 

Kto chce wsłuchać się w 
prawdziwie tureckie echa 
dawnej stolicy otomańskiego 
imperium - ten powinien 
wybierać się do miasta nocą, 
kiedy na ulicach · przestają 
pokazywać się kobiety I kie
dy spoza przymkniętych 
drzwi kabaretów, kawiarni i 
klubów dobiegać zaczynają 
przytłumione dźwięki wschod 
niej muzyki. Gardłowe śpie
wy zdają się harmonizować 
z tajemniczością starych mu 
rów, nad którymi błyszcz'y 
teraz sierp półksiężyca. 
Dokąd się więc wybrać? 

- Odważnie naprzód„. 
Gospodarz w fezie usadza 

pięciu Polaków w murowa
nej piwnicy za stolikami, po
krytymi kraciastymi obrusa
mi. W sali jest pemo, ze 
zdumieniem jednak stwier
dzamy, że za żadnym stoli· 
kiem nie widać kobiet. Męż
czyźni, w podniszczonych 
marynarkach. w czapkach 
lub fezach na głowie wpa
trują się w butelki z piwem. 
jako że Korain i obyczaj -za
kazują picia innych trunków 
zawierających alkohol. Na 

- Nic podobnego! W ten 
sposób wierna żona wyra7.a 
swe przywiązanie i tęsknotę 
do męża, od miesięcy przeby 
wającego z dala od domu na 
świętej wojnie. Nic wi~ ~u 
frywolnego. 
Cóż, zwyczajów każdego 

kraju trz~ba się uczyć. 

* * * P o dwóch godzi nach prze 
nosimy się do innego 
lokalu, tym razem tuż 

przy Istikal Cadessi. Też 
podziemia, ale znacznie oka· 
zalsze i publiczność inna: 
dżentelmeni w czarnych gar
niturach, niektórzy w towa
rzystwie dam. Na stołach 
nie Lylko piwo, ale szampan, 
koniak i czysta eksportowa. 
Na parkiecie królują pięknoś 
ci typu bardziej paryski~gó. 
na pierwszy ogień idzie 
strip-tease, przeplatany wy
stqpami akrobatów, dobrej 
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flll[ł·y i dirzw.iach W&kain<la rozipa!Jrywa- kość na Ślisk:i~j jezrlnii., brak qpa.no- pa, d fk. 'Il. wykroc:zenia (.glóW1nie za. łamanie pn;p$ 
1:nych tiu d-z:isiaj SIP<l'<l!W. Jedna z ma- wainia samoc:hoou i st.ąid. spóźniony Ze sitaJtystylk KG MO wynika, ~ pisów i wady ileahlniCl7JTle pojazdów\§!§ 

l~~ Pych sailek świąLyni Temidy, jedna refleks, a praede wszyisibk::im „smbicja t)nlko w cz.erwou br. w wypadkach ullraraino m.a.ndlatami a.ż 599 k:ier<oWców5 
5 z wielu W'Ok.amd. docożkiarslkioeigo ikania" (IWYJPrzedzić na dirogowycli zg>inęlo w Pol:ooe 199 OSIQb. samochodów, 698 motocyklistów. 3725 ras 

od 

[~ 
iY-
·e 

i 
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5jedmym pękniętym żebrem i wstrzą- wiaH i wędrują !rla.dal 7Jl?l.,olio!r-y!OJlwa.ni wość" - ty.lko w dniach o<d 21 do M.arm ~etmi (łiipiec i sierpień - to§ 
iisern m~ o?'Wierz:iana zootail:a do kandyd<aci na morderców i S<amohói- 28 czerwca zatrzymano ~ k'i.er<>wców mi~i~ dot~oerzi:as na:jlbard7.iiej obf'-5 
=STZJprtala), mi\1.iPJa i sądQWy <p<roees. ców.„ sa.m.ocl1-01dórw i motocy1kli. 79 ~·erzy7 tuiją.ce w rwypad~1) na dJrogaeh t.rwia'e: 
§ Os4;:arżony do końca „nie wied!zoia?, Kron11ki millicyljlll.e dl2lień w dzień n...- stów i 9 wo?Jniców, którzy pr<YW<adzih JANUSZ K.R.A..TEWSKł 5§ :o 
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pieśniarki i świetnego zespo
łu muzycznego. Zmysłowość 
też zdaje się tu panować, 
ale w sądach na ten temat 
woliipy już być ostr?żni, ~o 
kto wie, czy te tance nie 
ilustrują siedmiu cnót hare
mowego życia. Niespodzian111 
od stołu zrywa się postawny 
Ture>k gardłowym głosem 
zaczyna coś wrzeszczeć pod 
adr>?sem aktorki na podium. 
Niestety, nikt z nas nie ro• 
zumial po turecku i ,,o co 
poszło" do tej pory nie wie
my. Faktem jest na tom.iast. 
że z zakamarków podziemi 
wynurzyło się kilka zwali· 
stych postaci, panowie ci 
podbiegli do awanturnika, 
sprawnie ujęli go z tyłu pod 
brodE; i ramiona i z wielką 
wprawą wypchnęli za bra· 
mę. 'l'a błyskawiczna akcja 
na nikim nie zrobiła wrażP
nia, pieśniarka nie przerwa
ła melol!lii, sala wtórowała 
jej i wszyscy nadal bawili 
się wspaniale. 

Nie tylko takie przygody 
przeżyć można w mieście z 
tysiąca i jednej nocy. 
A~rakcji numer trzy Tur

cy nie chcieli nam wskazać. 
Uważają, że hańbi ona ich 
stary gród i powinna być 
dawno zlikwidowana. Mimo 
to „uliczka za żelaznymi wro 
tarni" nadal prosiperuje. Tyl
ko. że policjant przy wejśc~u 
czuwa, by nie dostali się 
tam młodzieńcy jeszcze nie 
pełnoletni, żołnierze i kobie
ty, które nie są tu .• zatrudni.o
ne". St.róż porządku n waza 
też za swój obowiązek spraw 
dzić, czy wchodzący na te
ren „dzielnicy miłości" nie 
niosą w kieszeniach pistolP.
ti>w kindżałów lub innych 
ost~ych narzędzi. Nikogo nie 
dziwi, gdy Turek unosi wy
soko ręce, a pan władza 
przetrząsa mu kieszenie. 

* * * kołei wędrujemy znó•;v 

Z na teren przedmieść„. 
Aby było weselej -

taki spacerek jest jednocześ
nie przeniesieniem się z jed· 
nego kontynentu na drugi, 
W Europie na przystani Ka
botaż siadamy w sali kawiar 
nianej promu i po dwudziestu 
minutach lądujemy na 
przedm1escm Uskudar. Tu 
nie widać blasku neonów, 
ani portierów ciągnących 
spóźnionych gości do lokali. 
Kawiarenki, przytulone do 
starych domostw, rozbrzmie
wają gwarem i odgłosami 
g,ry w ilrikLralk i w kości. 
Kobiet nie widać nie tylko w 
kawiarenkach, ale w oiióle 
na ulicach. Tylko w war
sztacie wyrobu dywanów 
kilka Turczynek pochyla si~ 
nad barwnym kobiercem. La· 
tarni jest niewiele, blask 
półksiężyca wynagradza jnd ... 
nak brak iluminacji. Tu i 
tam na ulicę pada -Odblask 
łuny z rozpalonego pieca. 
przy którym uwijają się piP.
karze, szykujący na rano 
chleb i bułki. Nie zwinęli 
swych straga0nów także spne 
dawcy warzyw, owoców, 
chałwy i bananów. W znul
kach nie słychać dźwięków 
muzyki, tylko powiew od 
Bosforu szemrre wśród ko
narów drzew na dziedzińcu 
meczetu woda szumi w fon
tannie obok bramy świątyni. 
Mimo braku cech wielko
miejskości, nam wydaje się, 
że ten właśnie Stambuł je~ 
najbardziej podobny do ta
kiego, jakim go sobie wyo
brażaliśmy. 
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Oby wszystkie 

reklamacje kupujących .•. -
tak załatwiano Przybyli do kraju swoich rodziców 

Dziś losowanie nagrody 
wartości 1000 zł 
Zgc1dnie z regulaminem naszego konkursu pn. „SZU

KAMY HASLA TYGODNIA!" <ilziś o gooz. 12 w redakcjj 
od~zie się lOSIO<Walllie nagimdy waJI1lości 100-0 zl wśród 
Czytelników. którzy nadeGJ:aJ.i r07JWią.zainia Dotychczas 
wpłynęły do ~dakcjli 283 oclipow.iedizj, Priawdapodobnie 
nardejdą jeszicze cxne w poo2JCie povoludni01Wej. 

Informujemy, że hasiłio tyigodiruia ukryte byłlo we wttor
kocwym numerze .,Dzien<ni.ka" - 6 li<pca br. - w notat
ee pr<:SOV\'ej, Mórej odlbLtkę zamiesaiczarrny poniżej. 

W i>rzyszłym tyg>O"imiu w jed:nej z gaz.et w podobny 
spDsób ukryjemy nowe hasło tygiodnda, aZlllA'la.nilem ucioo5tni
ków konkursu będ7lie odszukanie go, wypisanie na spe
cJa.Inie zamiemcr1J0nym w g&'recie kuponie i nadesła-nie 
do reda.kej-i „D"Ziennika." (Piot,rkowska 96) 7. za.znacze
niem na kopercie: Konkurs - Szukamy ha.sła. tygOO'!lia! 
Żyeizymy miłej za.ba.wy! 

!~-----------------------------
Stancje, czyli zmierzch tradycji 

Elżunia Pawłowska, uczen
nica IV klasy Szkoły Podsta
wowej nr 25 w Łodzi, brała 
udział w naszym konkursie 
„MÓJ list z widowni" i otrzy
mahl. w nagrodę książkę E. 
Jackiewicz „Wczorajsza mło
dość''. Niestety, radość jej 
trwała niedługo. Okazało 
się bowiem, że poszc2l_ególne 
kartki książki były zniszczo
ne. 

Poszkodowana zwróciła się 
w tej sprawie do Zakładów 
Graficznych im. M. Kasprza 
ka w Poznaniu. Wkrótce po
tem otrzymała nie tylko no
wy, oprawny w płótno egzem 
plarz, ale i serdeczny list 
z przeproszeniem wraz z za
pewnieniem, że jako dodat
kową premię otrzyma jed
ną z drukujących l!>ię właśnie 
książek młodzieżowych, 

Elżunia zgłosiła się nie-
dawno do redakcji „Dzien
nika Łódzkiego", ażeby 
naszym pośrednictwem po
dziękować dyrekcji Pozuań
skich Zakła-dów Graficznych 
za ich właściwe ustosunko
wanie się do złożonej rekla
macJi. 

Czynimy to z wielką przy
jemnością! 

Przybyli do Polski, aby 
przez miesiąc z>cfobywać wie
dzę i umiejętności, które wy 
korzystaj!\ p.<>tem w S1Wojej 
pra.cy w ośrodka.eh polonij
nych. Na obozie w Wolbo
rzu, pDW. Piotrków Tryb. 
uczą się PDl&kdcll piosenek 
i ta-ńców. Mają 17, 18. 20 
lat. StaTY k.raj znają jedy
nie 7 opDwi1adań rod'l!.iców. 
W zamian zawiozą im wie
dzę o n()wym, o przemia
nach. jakie zaszły w eią.gu 
20 la-t Polski Ludowej .. W 
programie obozu są czeste 
wyciecrnki, kontakty z pol
skim spole-czeństwem. Pierw 
S?:a trasa turyst:vC'T-na przy
wiodła ieh dD Lodzi. Tutaj 
dD kawiarenki na stadionie 
Startu za-pr<>siła ich na S!)Ot 

kan.ie młodzież Bałut. 
Uświetnili je swoją obec
oością, ojcowie miasta. 

I seikre~arz KŁ PZPR - Józef Spychal.ski w rozma<tvi~ 
z sekretarzem K·rajo-wego Towarzystwa .,Fra nee - Po
loone" - p. Tries-le Teglia (w śroolw). Sieoei.zq,cy z boku 
Emil Koleba.ck-i z Francji przy.stuchuje się z tym wi.ek-

szą UWl(hgą, że pełni jednocześnie rolę tiumw.c.za. 

Dwie S'WS1try - Irena i Lu
c11ma Mi.cha./.a.k ze Sz,wec1i 
ze szczeigólnym wzrusze.niem 
M·m€>1'/Jtu;ą swój pob'l/t W Ło

d.z.i. Jest to rodzimme mia.sto 
ich rodzi.ców. Poznami na 
obozie k.o·{,e.d.zy z Fmncji 
ci.e•kawi sq wrażeń i lwn
frontaeji między tym co OJX> ł 
ww<fu.li rodzice, a tvm oo ł 

.~iostry zobaayly p'Jdeza • ~ł 
s'WOjego pobytu w na.sz11m ł 

mieście. c~wJ 

~ Potrzeba 1740 
RokrOOtllllie w łódzklicll teełmikach i zasadniczych szko

l4icll :z.aw·odoowych zdaje e.gzaml!ny wstępne ogromna gru
pa mlOOrzdeży spor11a Lodrzd. Są to karulydaci ubiegający 
się o pr:z:yjęQie do szkól faw. unikalnych, lub też tacy, 
którzy wybrali zawód tyP-Owy, niemniej naj:bliższa. ich 
miejsoa za;mies'lika.nda szk<>ła o interesują.ooj foh specja!
JllOiŚci, :1JT1a.jduje się właśnie w Lodzi. 

wyżei rozważań wynika nie
zbicie, że większość osób 
wyna;mujących stancje ma 
na względzie przede wszyst
kim własne interesy, traktu
je to zajęcie jako żródło d::i
datkowych zarobków. nie 
troszcząc się o sytuację nie 
mających innego wyjścia ro
dziców. Dla.lego w tym mie; 
scu chcemy przypomnieć 
pewną, niestety, nieudaną i
nicjatywę ZSP, które szuka
ło możliwości zakwaterowa
nia studentów. Proponowa
no wtedy, aby rodziny posia
da1jące mies121ka1n1La o nad
metrażu, wynajmowały po
koje studentom za minimal
ną opłatą uzyskując w za
mian zwolnienie z opłat za 
te dodatkowe metry, no i 
przede wszystkim zachowa
nię dotychczasowego mieso:
kania. Wydaje nam się, ze 
podobną zasadę można J>y 

IdeaLną pla•tfocrmą porozwmi-enia między mlod!zioeżą Ba
lu-t. a ro<~alw-m·i z za.gra-ni<:y okazał .~ię tanie<:. O!Jowiq,
zują tu I- ja.k ·widać - te same gml!a i upodiooania. 

ł 

: 
i 

Jedno z łódzkich techni
ków handlowych wy
stosowało do Kurato-

rium pismo z prośbą o za-
rezerwowanie 65 miejsc w 
internacie. Otrzymało zaś, 
aż... 6. Mp.iej więcej w pro
po.rcjacłi 1 :10 :rosita1ty 1Z1alatwio 
ne prośby wszystkich sz)tół. 
Kuratorium dysponowało bo
wiem na nadchodzący rok 
szkolny 260 miejscami w 
bursach, szkoły natomiast 
przyjęły ok. 2 tys. uczniów 
nie mieszkających w Łodzi . 

Istnieje w Polsce, i nie tyl-
ko, tradycja równie stara 
jak sama instytucja szkoły 

daliczne, ciasnotę, bałagan, 
rozprzęzenie moralne. Przy 
tym wszystkim, zbadano, że 
dowolnie ustalane opłaty 
miesięczne w wielu wypad
kach znacznie przekraczają 
faktyczne możliwości rod:('in, 
które umieszczają dzieci na 
stancjach. Dla przykładu -
średnia opłata za samo mie
szkanie wynosi od 1 ucznia 
ok. 200 zł, opłaty z wyży
wieniem sięgają 800 zł. 'lY
le płacą również ci. u któ
rych średni dochód na człon
ka rodziny wynosi 400, 500, 
600 zł. Gdyby mogli umieś
cić dziecko w internacie. 
płaciliby za wszystko - łą
cznie z fachową opieką 

stosować przy wynajmowa-

( 

~ 

~ 
~ 

l 
- tradycja stancji. Obec
nie wystarczy we wrześniu 
przejrzeć rubrykę ogłoszeń 
drobnych w jakiejkolwiek 
gazecie, aby znaleźć charak
terystyczny tekst przyj
mę na mieszkanie ucznia„. 

400 zł. 
Problem przypadkowego 

niu stancji uczniowskich. 
Ważne przede wszystkim jest 
ujednolicenie opłat i takie 
ich skalkulowanie, aby nikt 
nie był pokrzywdzony. Zwol
nieni z opłat za nadmetraż 
uzyskiwaliby korzyści nie 
tylko finansowe, młodzież 
dobre warunki, a my wszy
scy pewność, że na stancji 
jest naprawdę miejsce dla 
tych dodatkowych osób. 

W Mielnie, Sułowie i Biskupcu 

Według danych statystycz
nych, w ub. roku szkolnym 
na łódzkich stancjach miesz
kało 958 uczniów. Można by 
więc przypuszczać, że i w 
tym roku 1.740 uczniów z.naj
dzie schronienie pod opiekuń 
czymi skrzydłami łódzkich 
rodzin. Jest to jednak jedy
nie hipoteza, rzeczywistość 
nastraja do wręcz odwrot
nych wniosków. 

doboru stancji uregulowano 
z chwilą wejścia w życie za
rządzenia zamieszczonego w 
Monitorze Polskim nr 84, 
1964 r., w którym czytamy 
m. in.. że w teryotoo."l.alnych 
wydziałach oświaty trzeba 
otrz~'mywać specjalne zezwo
lenie. na prowadzenie ste.ncji. 

Młodzi roczasomicze czuiq sie śooietnie 

Jednocześnie warto wspom 
mec, że podczas kontroli 
przeprowadzonych • w tych 
,.zaciszach domowych" stwier 
dzono w wielu wypad
kach warunki wręcz skan-

Kuratorium Łódzkie poin
struowało odpowiednio dziel
nicowe inspektoraty oświaty, 
opracowało specjalny formu
l<•rZ kla-rty ewidencyj111ej sstan
cji i czeka na masowe zgło
szenia. Do 6 lipca br. wpły
nęły aż... 3, słownie trzy. 

O dJrębną, zupełnie nie za,. 
łatwioną jeszcze spra
wą, jest problem fi· 

nansów. Z przytoczonych po-

Niezależnie od propoźycji 
tu przedstawionych, gorąco 
zachęcamy mieszkańców na
szego miasta - zgłaszajcie 
się do inspektoratów oświa
ty. Nie grożą wam żadne 
podatki, ani dodatkowe kom 
plikacje. Pamięie.jcie o do
bre.i tradycji uczniowskich 
stancji. 

(iw) 

W imieniu blisko 2ÓO dziel'!i 
pozosta.jących n.a kolonii w Mif'l 
nie-Las - Lidia Majer (prze• 
wo<!nicząca samorządu kolonij· 
nego) m. in. relacjonuje: 

„Ml€Szkamy w domkach cam
piln.10-·ovvycll i nalllliotach, które $<ł 
ro•zmiesz.cZO<ne w pr.zepię~nym 
lesie sosnowyrli.. Morze jest tak 
b1is.ko, że na terenie kckmii 
sły·ohąć bez przer1wy mon;otonny 
szum Bałty.ku. W , odległoiŚci 
o&1oło 300 me.trów ©najd·uje się 
je2lioro .Jamno ze wspanJala 
prz;ystam.ią żaglową. Wszyscy 
~u.jemy się świe•tnie - pa·nie 
kucha·rlk.i d•bad ą o smacz.ne i ob
fite ;pos·ill<i, a perso-nel peda.go
gi.c2Jny wylkai?Juje wie•le trosk.i, 

UllllłlllllllllllllłlllllłlllłlllllłllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllłlllłlllllllllllllllllllllllllHlllllllHllllllllllllUlllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllll!!_ 
ii Tr~ rzędy S>t-0,W.w, przy 11Ji,ch po- do sztpita1U psychW.·tryczinyeh; spada pos.iA:zida fo'1m'1Ą} zo'l'ganvi,zowan.e, U'IW-r-5 
- chł01nięci. S'UJIQ1jq praicą lud.zie. Od wśród 1Vich ilość pr~padJkhw pogMsza- mowame pwmwm~ prodiwlwyij.nymi, za-5 ~ czasu do CZCliSU pojedyńczo odry- niva sf!alnu zdrowia i 1WJU!'rotu choroby, robkamlii, a co najwamvi.eijisze - Jest to5 
E wają się oo pracy, wychod.zq na pa.pie- a . na.wet zdarzaijq ~ię wy1padik'i calko- dziailamie sipow®nie przydai/;loo. i§ 
i§ 1'01Sa na tMais, zmęeizeini .sii.aidają :na le- wiJteigo_ wyz&'O'W1e11lJllG., row:no21nac21neao Trze'Cbm ogniwerm - w w'!flP(lldJkm 1Xl-§ 
15 ża.looeh. Wokół mrarn dużo zieleni; w z podJ1ęc-.em pracv w swo~m dawnym zytywnyoh wyn'iJk.ów leczeni'<l - jes:a = głębi sadzawka. ro-wodzie. powrót do prax:y w 1W1'mabnym v.vkla-E 
il§ Zmkłaxi, o kstćtr-!Jlm mOW'<l>; prod'lMkuje Podobne Z<lJTvlaidy powstJa;ly jWZ w in• dzie prO>diw/ooyjtnym. Minna ws-z;ysil!lro niP.§ 
E - jailro jedymy w Poill'<:e - !xJJb~roe orto- zawsze jeis.t to najszczęślilwsze wyjście5 i graficzne dla szkól, w opa:rciAL o golo- z syt:uaeji. N'ie zawsze SIJ)Oł.eiczeńis·~wo we = we j>ui: dirwk;i tablic. Wyik.o•nuje plany, p • s•wej sze1ro1k'iA?j =ie potrafi, prowi.rtlo-5 
E naweit je przeikiracza. Re/bto11Jmo.ść pr.zed rz9111r"can1 wo reagować w tej sytuaicjii,. Po okre·§ 
E5 siębióirs'VWa za Wb. role wynoisi.-ba. około w li s•i.e (])(}.a•pl!acyjnym, ja;kim jesit praca tu§ 
i5 10 proc. Pracuje w mm 58 praicowni- Zakł!adzie Pcracy Chronionie1j, k;o.niecz-E 
E ków <Jlr<l.Z 2 /!lpecjailmie 'f>1"Zeszikovome in- społeczen· Sf (l)U nie by/io.by zrrwileizienie oginiwa p<ni·red-§ E .~trwkmki, psycłw/,og i klooirz. Czas pra- niego, gdzie clwrzy zajmowa;Hby s1e5 
E cy - 8-godzimmy dba częśoi za,/.o·gi, 4· pracą może 00.rdlziej slrompliilrowo.na.§ 
E godzimmy dJla powstałych. Pierwsi za- ale W d,a,D51zyim ci.ąg'U otoC1Z·emi życzili-5 
5 rabi<!ją okxilo tyisiąca zl; za.llrudJroiern.i nit wo!Śóą, pad opieik.ą k'loomza. § 
5 pól e 0f>atm okola 500 zł. WyliezemW. e1M- Spó.WJz. Inwai/JbtMw iJm. H. Saiwickiej§ 
§ nmnkzn.e tnvtereS'Ujq nais jedynie o tyle; nych mża..sfoch Po/Jslk.ii. W Łodlzi teira:pi!J S'ta.irania taJkie poczynilia i w rnz.Jb!iż-§ 
i5 a,by sbwierd.Zlić nv.. że te mimiirmaln2 praicy objęto lwdlzi z wystę.pujqcumi szyim cz.cDsie na ul. Sierukiewicza oi'wo·§ a wydawa/io.by się zairooki stanowią d:la objlaiwa;mi schiizofriem'ii, której gtóW1!4 r,roiny .roslf:amie oddlzial zakla.dlu, 1ctóry5 
E z.atrudni.onych w zaikladlZie i11id.zi wa.r- cechą jeist brak '1Ul!Pędiu dizia.bi:z.nia, b>rak zatruóJnd.... 15 osób. No cóż, trud1W·śM§ 
E to.~d liczorn.e niie t11uk.io ·w zlo•tówi'lwch. napędlu do p-raey. W zaik1aidzie, o któ- lok<Vfowie. Po1Cl.obnie z1-.e1s,zitq za1klad 1U1E! 
E Znajdlujeimy się bowie•m w Zwkladzie rym mowa lef/001rz baJTdzo cz.ę·sf!o musi!. ul. Przędlzalm:va1nej dyiS•P'OfTllUfe i'lościa§ 
E Pra;cy Chronionej dla ()l.~Ó"b przeibvu117- iroterweinio·wać, namarwia.ć oo odjpl;:zyin- miej.se niepr<J1P01Tcj1011VGJ!in'ie matą doE 

I
E jąe;r<:h pod O!Pi"'1ką Paradni Zdirow·i11 i®, odtr·yiwa.ć od pracy. poita•zeib. 5 

Psyclviez.ne1go1 zrn-ga.niaorw"1Jnyim przy . 5 
S-oóidz.bel1Vi lrvUJailJid.ów imi. Ii. Swwk- POl1'al!i!nia Zdmwia PsychWzrn.ei(lo dJla. Wytdialje Mm! ~; że o rooiq_i.ą:za;'11i-1t= 

E kiei. PO'ws•tal w roilcu 1959 jallw piR.rw- m. Łodzi i poradinie dziei•nieowe, .ęri tetgo probl.eimu JJ'Owinmio zadecyidawac:'5 
I§ sza w Po•lsice ei/os!pe:r1J1me:nmllna. pU:Lców- pie1nwszy·m o(lmii-weim w ;procesie reha- ~nie d!r ZIDWaiMloiego, 'laPó•ry P1{tany§ 
E ka., w któred na wię/VS1Zq s•'lwlę zr.;tn- oiZ.Uacji psychlicznw clvorych. W szpi,- o efe.lot-y S'W'Ojej pracy oopoiwieid.zi.wl -a 
E sowamo wyższą formę te.Mpii zajęci<>- ta·Wlcu dzie1rvnyrm na P:r.zJ?d;za;lmaW?J liwd:z$ tych przy1W1Tacam11f spoŁecze.ńs>trwu . i 
E wetj. - lf:eTaip~ prax:y. Z PetMpelktywy paejeinei podJ&iwain;i sią teirapii zajęci.<>- 'IW) i§ 
E k!hku Va>t można sfwierd.zić, że chwz·y wej, S·tamvtqd wię!Joszość tra.fm dJo sal.i . 15= 
E pad.da.ni J'ei1· dlzia«tniu rzadziej wracaja obole - iJ,o zaik;l;cvdlu, g&ie ich dWvaW!t~ie 
E e 
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abyśmy mieH rad•osne waika
cje. Nie do·p1suje tylko pogo
da. Pozdi·awiiamy se1rdec.znie or
gani·zato'!"a k.olonil - Inspe;J<
to.rait Oświaty Łódź-$ródmie5cie, 
Reda1kcję oraz naszych UJkocha
nyoh irodziców" p 

* :(. * z ośrodka kolonijnego LZPO 
im. Fornalskiej w Sułowie (woj. 
wrDCławskie) równie optymi• 
stycz.ne wieści. 

- Nic n.am ndo brakuje do
szczęścia. Ośrodek wypo.sażo
ny jest bogato w s,przęt ąpoir-

. t<>wy, 'l"óżnego rodfZllł.J'.1-1 giry. Wy
chiowa1W1Cy tl'lOS7..CZą się o a.trak

cu Pomo·rskim k. Iławy m. in. 
czytamy: 

'!Prosimy Redatkcję. aby po
dz1ę<k01Wała w naszym imieniu 
Ins:pektoLl:a.tow• Oświaty Łódż
Górna za zorganizowanie tak 
świetnyoh kolorui.i. Wychowa~v
com d'lliękujemy Z".I opiekę, ku
charkom za smaczne posiłki. a 
p. kieroWIIlliikOIW'i za atrakcyjne 
wyciecz.ki k-rajozn.awcze. Zaipew
nij, Redakcjo. naszych Rodzi
ców, że na koloniach je.i;t na.m 
bal!'d''° dobrze. (za samorząd 
kolonijny .J. F'loraczak, z. Na
Wlroldka i H. Majchrzak). 

(..'I:) 

cyjne wyciecZlki w teren. Ko- 1--------------
rzys.tamy z btb'liotekd ko•lon.ij
nej orao: ryglądamy Pr.ogramy 
telewieyjne dla mlodziezy. Na
sze ;,swi1lc.ze" a~yitł" zaspokaja 
smacz.ny·mi obf1tym1 posiłkami 
nieeastąp•ion.a ku·chairka p. M8-
jasoY1a •P<>prze-z ba:rdzo U,przej
me i m:He kelnerki. Nad zdro
wiem "-"'uwa hi.gieai.isbka p. A. 
Pawlak, a nad całoocią spra
wuje pieczę .pa111 kierown.ik -
R.oman Kosbr:zEIWa''. 

Dzieci z grUjpy III mogą już 
poszczycić się pię~n.Ynl czynem 
spotecznym: WIZio•ro,wym uipo
rządlkowa.niem terenu wo,kól 
Pom:rui1ka Bo'11.aterrów. 

* ~ * w liście od dzieci pozostają-
cych na ko·lo1n.iach w Biskup-

Jutro na Zdrowiu 

Artystyczny 
podwieczorek 

W najbliższą niedzielę (11 bm.) 
w' parku na Zdrowiu Zw. Włók• 
niarzy wspólnie z Domem Kultu• 
ry przy ZPB im. Marchlewskie• 
go organizują "artystycz.ny pod• 
wieezoreik", 

O godz. 16 ko:n.certowac będ~ 
zespoły Zakładowego Domu Kul• 
iury „Marchlews:zczaków" oraz 
a.1'tvści scen łódzki.eh. 

lx) 

Upiór w „Ewuni" 
Opinia, że współ.clzesne i;poł.,. 

ezenstwo . ma na,jw.ięcej kło·po
tów . z upiorami, jest tylko ~· 
z.or:n.ie paradoksaln.a. „ Upiór 
dz.ienny" w naszych pralniach 
wy51tliaszyć może naJodważniej· 
szych, na.wet takich, co się nie 
boją upiorów o północy. 
Należę do ludzi od~ażnych, 

naiwet w dzień się nie boję. 
Wezięlam wiec białą garson.kę i 
pOszłam do „ekSiPresowej" 
przy Więckowskiego 19. Tam 
syni.patyczna ekspedientka po
wiedziała, że mooe przyjąć, ale 
bez gwaraincji,. bo. segregatory 
duże, w}ęc :z: bi.ałeJ, suknia mo
że z.robić się szara. 

Nie chcę mieć szarej garson
ki, więc p0słuchawszy rady 
ekspedientki, pojechałam do 

,,Ewuni" „ekspresu", przy 
ul, Armii Czerwonej. 

W „Ewuni" seg.regatory by• 
ły Widać w sam raz, bo eks• 
pedientka wypeh1iła kwit i 
podsunęła mi do podphania. 
„Nie oceniłam jeszcze wartoś
ci" - za.uważyła,m nieśmiało. 
„Nie potrzeba - rzekła eks• 
pedieintka - sama to zrobiłam. 
250 ~". Nie podobało mi się 
to, suklllia jest Zlllacznie więceJ 
waLl:lta. „Nie mogę więcej, prze
cież to jest suknia używana" 
- powiedziała, zaimykając dy• 
&kusję. 

WiidOCZ111ie w „Ewuni" Jllerze 
się i nie uż)"Wane. Albo ta P3illi 
pracowała meda.wno w komi
sie. Bo tam mec-zywiście by· 
wają rzeczy nie uty.wane i by
wa takie zwyczaj, że wycenia. 
je •PTacownj.k sklepu. 

twoj.) 

J -
1. 



W A Ż N E  T E L E F O N Y

P o g o t , R a tu n k o w e  09
P o g o t . M i l ic y jn e  07

500-00
400-00

S tr a ż  P o ż a r n a  08
K o m . M o  m .  Ł o d z i 292-22 

300-57 
307-01

in f o r m .  k o le jo w a  581-11
In f o r m .  te le fo n ic z n a  03

T E A T R Y

T E A T R  J A R A C Z A  ( J a r a 
c za  27) g . 19 „ K o b ie 
t y  z  N is k a v u o r i” .

T E A T R  N O W Y  (W ię c k ó w  
s k ie g o  n r  15) g . 19.15 
„W ic e k  i  W acek**.

M A Ł A  S A L A  (Z a c h o d n ia  
93) g . 20 „Gaarść p ia s 
k u ” .

T E A T R  P O W S Z E C H N Y  
(O b r . S ta l in g r a d u  21) 
n ie c z y n n y .

T E A T R  7.15 (T ra u g u tta  1) 
g . 19.15 „ L a ta ją c e  d z ie w  
cze ta ” .

O P E R E T K A  (P ó łn o c n a  51) 
n ie c z y n n a .

T E A T R  A R L E K IN  (W ó l
c z a ń s k a  5) n ie c z y n n y

T E A T R  P IN O K IO  (K o 
p e r n ik a  16) n ie c z y n n y .

W Y S T A W Y

O Ś R O D E K  P R O P A G A N 
D Y  S Z T U K I (P a r k  S ien  
k ie w ic z a ) . W y s ta w a  6 
s k a n d y n a w s k ic h  g r a f i 
k ó w . C z y n n a  o d  god z . 
10 do  13 i  o d  15 d o  18.

B IU R O  W Y S T A W  A R T Y 
S T Y C Z N Y C H  (P io t r k o w  
s k a  102). W y s ta w a  go 
b e l in ó w  T a m a ry  H an s . 
C z y n n a  od  10 d o  18

M U Z E A

M U Z E U M  H IS T O R I I  R U 
C H U  R E W O L U C Y JN E 
G O  (G d a ń s k a  13) te l. 
364-42 c z y n n e  w  god z . 
10 '15.

M L Z E U M  W Ł Ó K IE N N I 
C T W A  (P io t rk o w s k a  

282) n ie c z y n n e .

M U Z E U M  S Z T U K I (W ięc  
k o  w s k ie g o  36) — n ie 
c zy n n e .

M U Z E U M  A R C H E O L O G 1  
C Z N E  i E T N O G R A F I
C Z N A  (P I . W o ln o ś c i 14) 
n ie c z y n n e .

M U Z E U M  K A T E D R Y  E- 
W O L U C J O N IZ M U  (P a rk  
S ie n k ie w ic z a ) . W y s ta w a  
p t . „ N ie k tó r e  p r o b le 
m y  e w o lu c j i” . C zy n n e  

g o d z . 10— 15.

w a i ń i m w

P A L M 1 A R N 1 A  — c zyn n a  
g o d z . 10— 18. .

Z O O  (u l. K o n s ta n ty n o w 
sk a  6/10). C zy n n e  o d  
g . 9 d o  20 (k a sa  d o  19).

K I N A

P O L O N IA  —  ,§Co s ię  z d a 
r z y ło  B a b y  J a n e ”  od
la t  18 (U S A ) g o d z . 10, 
18. 16. 19.

W IS Ł A  — „ S z k a r ła tn e  
g o d ło  o d w a g i” , o d  la t  
16 (U S A ) g o d z . 10. 12, 
14, 16, 18, 20.

W O L N O Ś Ć  — „ H u d .  sy n
f a r m ^ a ”  (p a n o ra m a ) 
o d  la t  16 (U S A ) godz. 
10, 12.30. 15. 17.30, 20.

W Ł Ó K N IA R Z  — «*Ape 
R e g in a ”  o d  la t  18 (w ł.) 
g o d z . 10. 12.30, 15. 17.30 
20.

Z A C H Ę T A  —  „ J u d e x  
a lb o  z b r o d n ia  u k a r a n a ”
o d  la t  12 (fra n c .)  g o d z . 
10. 12.30. 15. 17.30. 20.

T A T R Y - L E T N IE  —  „ S y 
s tem ”  od  la t  18 (ang .) 
g o d z . 20.15 (k in o  c z y n n e  
t y lk o  w  d n i  p o g o d n e ) .

S T Y L O W Y  - L E T N IE  — 
„Denuncjacja” (p an o ra  
m a ) ( f ra n c .)  g o d z . 20.15 
(k in o  c z y n n e  t y lk o  w  
d n i  p o g o d n e ) .

A D R IA  (P io t r k o w s k a  150) 
P o że g n a n ie  z  t y t u łe m  
„ N ie b o  be z  m iło ś c i”  o d  
la t  18 ( ju g o s ł.)  g od z . 
10, 12.30, 15. 17.30. 20.

E N E R G E T Y K  (A l. P o l i 
te c h n ik i  17) „ H r a b ia  
M o n te  C lir is to ”  ( f ra n c .)  
od  1. 12, g o d z . 15.30, 19.

G D Y N IA  (T u w im a  2) — 
„ W a lk o w e r ”  od  la t  16 
(p o i.)  g o d z . 10, 12, 14, 
16. 18, 20.

H A L K A  (K ra w ie c k a  3/5) 
„ Z a k o c h a n i  są m ię d z y  
n a m i”  od  la.t 16 (po«l.) 

g o d z . 16, 18, 20.

L D K  (T ra u g u tta  n r  18) 
„G e jsza** (U S A ) od  la t  
16, g o d z . 15. 17.30, 2

M E W A  (R zg o w sk a  94) 
„ K r ó lo w a  K ry s ty n a *1 
(U S A ) ©d l a t  16 g o d z

• .16, 18, 20.

1 M A J A  (K il iń s k ie g o  178) 
„T h e  Beatles** o d  la t  
12 (a ng .) srodz. 16, 18, 20. 

M Ł O D A  G W A R D IA  (Z ie 
lo n a  2) „ K a s ia r z ”  (p a 
n o r a m a )  o d  la t  16 (ang .) 
g o d z . 10. 12.30, 15. 17.30, 
20.

M U Z A  (P a b ia n ic k a  173) 
„ C z a r n y  a k s a m it ”  (p a 
n o r a m a )  o d  la t  16 (N R D ) 

g o d z . 16, 18, 20.
O K A  (T u w im a  n r  34) 

„ S ę d z ia  d la  n ie le tn ic h ”  
(N R F ) od  la t  16 g o d z . 
16 18, 20.

P IO N IE R  (F r a n c is z k a ń s k a  
31) — j,P ięc iu** o d  la t  
la t  16 (p o i.) g o d z . 10,
12.30, 15, 17.30, 2-0. 

P O K Ó J  (K a z im ie r z a  6) —
„ W y s p a  z ło c z y ń c ó w ”  
od  la t  9 (p o i.)  g o d z . 
16. 18. 20.

P O L E S IE  (F o r n a ls k ie j 37) 
„F a n fa ro n**  (w ł.)  o d  la t
16. g o d z . 17; 19. 

P O P U L A R N E  (O g ro d o w a
18) „ W y s p a  ta je m n ic z a ”  
(p o i.)  o d  la t  12, g o d z .
17, 19.

R O M A  (R zg o w sk a  84) 

„ P ie rw s z y  d z ie ń  w o l
ności** (p a n o ra m a ) o d  
la t  16 (p o i.)  godiz. 10,
12.30, 16, 17.30, 20.

S O J U S Z  (P ła to w e  o w a  6) 
„ S k a r b  w  S r e b r n y m  
Je z io r z e ”  (p a n o ra m a ) 
od  la t  12 (N R F ) 
g o d z . 17, 19.15.

S T O K I (Z bocze ) „ P e c h o 
w y  S y lw e s te r”  o d  la t  
16 (w ł.) g o d z . 15, 17.30, 
20.

S T Y L O W Y  —  S T U D Y JN E
(K il iń s k ie g o  123) „O s ta t 
n i  c o w b o y ”  (p a n o ra 
m a )  o d  la t  12 (U S A ) 
god z . 15.45. 18, 20.15. 

S T U D IO  (L u m u m b y  7/9) 
„ H a s ło :  „ O d w a g a ”  od  
la t  12 (a n g .) g o d z . 17.15, 
19.30.

T A T R Y  (S ie n k ie w ic z a  40) 
„ G a p is z o n  w ędkarzem ** , 
„ J a k  S z a ru ś  po  P o lsce  
w ędrow a ł** , „ G o s z a  sa
m ochw a ła** , P io tr u ś  i 
je g o  z w ie r z ę ta ” , g o d z . 
16. 17.
„ B a r w y  w a lk i”  (p a n o 
rama) od  la t 13 (p o i.)  

'tfod z . 18; 20.

D Y Ż U R Y  a p t e k

P io tr k o w s k a  193, N i 
c ią  r n ia n a  15, L im a n ó w -  < 
s k ie g o  80, P la c  W o ln o ś c i ( 
2, R z g o w s k a  51. G d a ń s k a  < 
21. N a r u to w ic z a  42.

D Y Ż U R Y  S Z P IT A L I

S z p ita l im .  H . W o lf ,  n l .
Ł a g ie w n ic k a  34 p r z y j m u-  ̂
je  ro d z ą c e  i  c h o re  g inę-  . 

k o lo g ic z n ie  z  D z ie ln ic y ) 
B a łu ty , p o r a d n i  re j ono- ( 
w e j n r  10, z  D z ie ln ic y  ( 

W id z e w  o ra z  z D z ie ln ic y  j 
G ó rn a  — p o r a d n ie  K , . 
o r z y  u l .  P rzy b y sze w sk ie -  ' 
? o  i  C ie s zk o w sk ie g o .

S z p ita l im ,  d r  H . Jo r-  ]
d a n a , n l. P r z y r o d n ic z a '
7/9. p r z y jm u je  cho re  gi- ' 
r .e ko lo g ic zn ie  i ro d z ą c e  z { 
D z ie ln ic y  Ś ró d m ie ś c ie  
o ra z  z  D z ie ln ic y  G ó r n a  1 
— p o r a d n ia  K» u ł .  Lecz-  < 
n ic z a  6,

S z p ita l  im .  d r  M . M a 
d u ro w ic z a , u l .  F o r n a ls k ie j 1 
37, p r z y jm u je  c h o re  g i- '
n e k o lo g ic z n ie  i ro d z ą c e  z < 
D z ie ln ic y  P o le s ie  1 r e jo 
n o w y c h  p o r a d n i  K  n r  11 ' 
i 12 z  D z ie ln ic y  W id z e w , 
o ra z  z  D z ie ln ic y  G ó r n a  — < 
p o r a d n ia  K ,  u l .  R u d z ic a  i 
33.

C h ir u r g ia  P o łu d n i©  —•
S z p ita l im . Jo n s c h e ra , 
u l. M il io n o w a  14.

C h ir u r g ia  P ó łn o c  —  
S z p ita l  im . B a r lic k ie g o . 
u l .  K o p c iń s k ie g o  22.

L a ry n g o lo g ia ;  S zp . Im . 
P iro g o w a *  u L  W ó lc z a ń 
ska  195.

O k u l is t y k a :  S z p ita l  im . 
B a r lic k ie g o , u l .  K o p c iń 
sk iego  22.

C h ir u r g ia  I  la r y n g o lo g ia  
d z ie c ię c a : S z p ita l  im . 
K o n o p n ic k ie j .  u L  S p o r 
n a  36-50.

C h ir u r g ia  szczękow o-  
tw a r z o w a :  S zp . Im . B a r 
l ic k ie g o . u l .  K o p c iń s k ie 
go 22.

T o k s y k o lo g ia :  i  C e n tr . 
S z p ita l K l in ic z n y  W A M . 
u l. Ż e ro m s k ie g o  113.

N o c n a  po m o c  p ie lę g 
n ia r s k a  d la  m . Ł o d z i — 
A L  K o ś c iu s z k i 48, te l. 
324-09, o d  g o d z . 19 d o  4.

N o c n a  p o m o c  le k a r s k a  j

p r z y jm u je  z g ło s ze n ia  te- . 
le fo n ic z n e  w  g o d z . o d  19 ] 

•d o  5 n a  n r  te l. 444-44. ‘

Jutro w Parku 

Poniatowskiego

„T a k  dobrze 
nam ze sobqM 
i zespół O DK  
„Bawełna4*
J u t r o ,  11 b m . , o  g o d z . 15.30 w  

m u s z l i  k o n c e r to w e j P a r k u  P o 
n ia to w s k ie g o  o d b ę d z ie  s ię  223 
„ S p o tk a n ie  z  p o ls k ą  p io s e n k ą ” , 
k tó re g o  u c ze s tn icy  b ę d ą  s ię  
u c zy ć  p io s e n k i p ió r a  T ade usza  
S łu p e c k ie g o , z  m u z y k ą  C zes ław a  
M a je w s k ie g o  „ T A K  D O B R Z E  
N A M  Z  S O B Ą ” .

W  p r o g r a m ie  n a u k a  p io se nk i, 
k o n k u r s y  d la  p io se nka rzy - am a to -  
r ó w  z  n a g r o d a m i o r a z  k o n c e r t  
ży c ze ń .

S p o tk a n ie  p r o w a d z i re d . C eza ry  
J u s z y ń s k i,  u c zy  i  ś p ie w a  K r y 
s ty n a  W a w rz k ie w ic z . a k o m p a n iu 
je  s e k c ja  r y tm ic z n a .

Je d n o c z e ś n ie  n a  n ie d z ie ln y m  

„ S p o t k a n iu ”  w y s tą p i z a p ro s zo n y  

ze spó ł in s tr u m e n ta ln o - w o k a ln y  

O s ie d lo w e g o  D o m u  K u l t u r y  p r z y  

S p ó łd z ie ln i  M ie s z k a n io w e j B a 

w ełna** w  s k ła d z ie :  S ła w o m ir  J a 

g ie łło  ( fo r te p ia n ) , M ir o s ła w  P r z y 

b y ł (sax  te n o r ) , B o g d a n  G ie r 

k o w s k i (g ita ra  s o lo w a ) , A n d r z e j 

B u c z k o w s k i (g ita ra  b a so w a ). 

W o jc ie c h  R o s ia k  (p e rk u s ja )  o ra z  

s o liś c i:  K ry s ty n a  H a ła j  i  H e n ry k  

S o b c z a k .

W  d n iu  7 l ip c a  1965 r o k u  j 

z m a r ł  n a g le  w  w ie k u  89 la t  

S . f  P .

Stanisław MaleeKI
P o g rz e b  o d b ę d z ie  s ię  d n ia  

10 lip c a  b r ., o  g od z . 16 z k a 

p l ic y  c m e n ta r n e j p r z y  u l .  O 

g ro d o w e j. O  s m u tn y m  o b rz ę 

d z ie  p o w ia d a m ia  K re w n y c h , | 

P r z y ja c ió ł  i  Z n a jo m y c h

P ro z a  p o ls k a

J .  N a r b u t t  —  D e b iu t  1 in n e
o p o w ia d a n ia , C zy t. 1965; s tr . 
206, z ł 10.—

S t. M a jc h r o w s k i —  P rz y s ta n e k  

z a  m ia s te m , C zy t . 1965, s tr . 203, 
z ł 11,—

P ra w o

J .  P a l iw o d a  — R o la  a k t u  a d 
m in is tr a c y jn e g o  w  k s z ta łto w a n iu  
s to s u n k ó w  w ła s n o ś c io w y c h  w  
r o ln ic tw ie , P W N  1965, s tr . 339, 
z ł  32.—

P ra w o  a u to rs k ie ;  p rze p is y  i 
o rze c zn ic tw o , z e b ra ł i  o p ra c o 
w a ł E . D r a b ie n k o , s ta n  p r a w 
n y  n a  1 s ty c z n ia  1965. W P ra w . 
1965. S tr . 502, z ł 55.— . o p r . p ł .

P . B u b ie ń s k a  — S k u t k i  c y 
w iln o p r a w n e  u s ta la n ia  c en  w  
o b ro c ie  s o c ja l is ty c z n y m , P W N  
1965, s tr . 275, z ł 25.—

P r .  zb . P a ń s tw o w y  a r b it r a ż  
g o sp . a r c z y  i  o b s łu g a  p r a w n a  
je d n o s te k  g o s p o d a rk i u sp o łe c z 
n io n e j;  W P ra w . 1965, w g  s ta n u  
p r a w n e g o  n a  d z ie ń  1 s ty c z n ia  
1965 r .  s tr . 190, z ł  16.—

J .  S a w ic k i —  B łą d  s z t u k i  p r z y  
z a b ie g u  le c z n ic z y m  w  p r a w ie  
k a r n y m , P W N  1965, s tr . 206, z ł 
20.—

P r .  zto. —  P ra c a  d y d a k ty c z n o -  
w y c h o w a w c z a  w  s z k o le  d la  p r a 
c u ją c y c h , P Z W S  1965. s tr . 141, z ł  
10. —

Z . M a c u za m k a  —  L e o n  K r u c z 
k o w s k i ,  P Z W S  1965. s tr . 360, z ł  

29.50.
J .  S t. M i l i  —  Z a s a d y  e k o n o 

m i i  p o l i ty c z n e j ,  P W N  1965, s t r . 
675, z ł 50.—i o p r .  p ł .

G . L a n s o n , P . T u f f r a u  —  H is 
to r ia  l i t e r a tu r y  f r a n c u s k ie j w  
z a ry s ie , P W N  1965, s tr . 824. z ł  
100.— , o p r . p ł.

W . K r y s ic k i  —  A n a l iz a  m a te 
m a ty c z n a  w  z a d a n ia c h , P W N  
1965, S tr. 429, z ł 30.—

P  K a r ls o n  — Z a ry s  b io c h e 
m ii ;  P W N  1965. s tr . 432. Z ł 56, 
o p r . p ł.

E . Asra-tian, P .  S im o n o w  — 
N ie z a w o d n o ś ć  m ó z g u , se r ia  
„ O m e g a ” . P W N  1965; s tr . 138. 
z ł 10.—

B . B a r  tn ic k a  -D ą b  k o w s k a  —  
P o d s ta w o w e  w ia d o m o śc i z d ia 
le k to lo g i i  p o ls k ie j z  ćw ic z e n ia 
m i,  P Z W S  1965, s tr . 134, z ł 12.— , 
o p r . p ł .  .

A . E in s te in  —  M u z y k a  w  e p o 
ce r o m a n ty z m u , P W N  1965. sfcrj 
565, z ł  72.— , o p r . p ł.

S . A lb in o w s k i —  H a n d e l  św iS  
to  w  s e r ia  „ O m e g a ” , P W N  1965. 
s tr . 126, z ł 10. —

H . M a rk ie w ic z  —  „ P r z e d w io ś 
n ie ”  S te fa n a  Ż e ro m s k ie g o , C zy t. 
1965; s t r . 206, z ł  13.—

MYJ RĘCE -  

CZYSTOŚĆ CHRONI 

PRZED CHOROBĄ

9994/g R O D Z IN A .

O B N IŻK A  OEN SLEDZS
SOLONYCH PEŁNYCH (BEZ GŁÓW)

z  20,90 na 15 zł za 1 kg
NABYWAĆ MOŻNA we WSZYSTKICH SKLEPACH 

C E N T R A L I  R Y B N E J  oraz 

w  SKLEPACH SPOŻYWCZYCH MĆHD, PSS i GS

Korzystajcie z sezonowej obniżki cen!
llllłlllllllllliSlISlIIIIIIB IIIIIM IIIIIIlinilllllllllllilllItH IIIIIIH IIIIH IIIIIIIUHIUHHłItHIHniłHHHIłlinillItH IHIM IlHUlIfłllllllillH IflllM IlMHIHIIIIIMHMHtIIIU lMHHlinilH IH IlBlllU lUHIUIIHIHłHHKIU lUHIIIHHlItH łHtHHIN IHUlllfllllllllllllłlllllllllllllllS IlllllllB łllllllllllllllllllfflllH IIIIIM lininB 

|||l!........

|  P .P . „0BS“  Oddział w Łodzi §
przypomina |

~  że  —  z g o d n ie  z z a w a r tą  u m o w ą  — w p ła ty  r a t =  

§ t  w in n y  b y ć  d o k o n y w a n e  b ie żą c o  d o  d n ia  i|  

=§ 10 k a żd e g o  m ie s ią c a . g=

s  K a żd o ra z o w e  n ie w p ła c e n ie  d o  tego  t e r m in u — 

r a t  s p o w o d u je  w y s ła n ie  u p o m n ie ń  (m o n itó w ) ,

SS co n a r a z i P T  K l ie n tó w  n a  d o d a tk o w e  a  n ie-g j 

g  p o tr z e b n e  k o s z ty . 3 99 2 /ko ^

P R Z E T A R G

W o je w ó d z k ie  P rz e d s ię b io rs tw o  P a ń s tw o w e j K o 

m u n ik a c j i  S a m o c h o d o w e j I I I  O d d z ia ł  w  Ł o d z i, 

u l .  G ib a ls k ie g o  8/4 o g ła sza  p r z e ta rg  n ie o g r a n i

c zo n y  n a  w y k o n a n ie  n a s tę p u ją c y c h  ro b ó t :  1) 

m a la r s k ic h  o b e jm u ją c y c h  m a lo w a n ie  k le jo w e  

ś c ia n  i  s u f it ó w , o  p o w . ca  14.000 m 2, 2) m a lo 

w a n ie  f a r b ą  o le jn ą  la m p e r ii ,  d r z w i b iu r o w y c h , 

d r z w i  m e ta lo w y c h  w ja z d o w y c h , o k ie n , ś w ie t li

k ó w , m a s z y n  i u r z ą d z e ń . T e rm in  w y k o n a n ia  do 

31. X .  1965 r . B liżs ze  in fo r m a c je  u z y s k a ć  m o żn a  

■w d z ia le  adm .-gosipod ., I  p ię t r o , p o k ó j  1. D o  

p r z e ta r g u  m o g ą  p r z y s tą p ić  p r z e d s ię b io rs tw a  p a ń 

s tw o w e , s p ó łd z ie lc z e  i p r y w a tn e . O fe r ty  w  z a 

la k o w a n y c h  k o p e r ta c h  p r o s im y  s k ła d a ć  w  d z ia 

le  a dm .- gospo d . p o d  p o w y ż s z y m  a d re se m . T e r 

m in  s k ła d a n ia  o fe r t  u p ły w a  p o  10 d n ia c h  o d  d a 

t y  u k a z a n ia  s ię  o g ło s ze n ia . O tw a rc ie  o fe r t  n a 

s tą p i  w  d n iu  n a s tę p n y m  w  g a b in e c ie  d y re k to r a . 

O g ła s z a ją c y  p r z e ta rg  z a s trzeg a  sob ie  p r a w o  w y 

b o r u  o fe re n ta  b e z  p o d a n ia  p r z y c z y n . 2701 /k

N IE R U C H O M O Ś C I

G O S P O D A R S T W O , 6,5 h a

p r z y  g r a n ic y  Ł o d z i ,  b u 
d y n k i  g o sp o d a rc ze  n o 

w e , d o m  w  b u d o w ie  (la 
se k , łą k a )  —  s p r z e d a m . 
D o ja izd  t r a m w a je m  p o d 
m ie js k im , p r z y s ta n e k  

t r a m w a jo w y  „ R e y m o n 
t ó w ” , W itc z a k , A n to n ie  w , 
p o c z ta  A le k s a n d r ó w , p o w .
łó d z k i .__________________8783-g

W IL L Ę  d w u r o d z in n ą ,  
o-gród 2600 m  k w .,  g a ra ż
—  s p r z e d a m . Ł ó d ź ,  Ra-  
do goszc z , G ru s z o w a  4.

O C T A V lĘ»%  r o k  p r o d . 
1961, s p r z e d a m . T e l. 220-27
goc lz ._7 — 15. __________9874-g

C Z Ę Ś C I d o  s a m o c h o d u  
Skoda** 1101 p o s ia d a m . 

Ż e la z n a  2. K o c ik .

3 I IA  z ie m i, d o m  m u r o 
w a n y , ,  6- izbow y, w o ln y , 
w y łą c z o n y  s p o d  k w a te 
r u n k u ,  b u d y n e k  g o s p o d a r  
e zy , g a ra ż , o g r ó d  — 
s p r z e d a m . 2# m in u t  od  
c e n tr u m  P a b ia n ic .  W ia-  
d  o  m o ś  ć : Ser ednd c k a ,

Szy n  k i  e l e w  X.________8M9-g

D Z IA Ł K Ę  b u d o w la n ą  w  
Proboszcze wicach — spr.ze 
dam. Umińskiego 2, blok 
227; m . 3.

w N O W Y M  N U M E R Z E  „ O D G Ł O S O W ”  m. in . :

G D Y B Y M  M IA Ł  P O L  M IL IO N A  
^  F O R D  C O N S U L  —  P O D R Y W A C Z  
^  B O L IW IA  —  Ż E B R A K  N A  Z Ł O T Y M

k r z e S ł e

L E G E N D Y  S Z C Z E R C O W A
*  P R O Z A  i  W IE R S Z E
*  O  C Z Ł O W IE K U , K T Ó R Y  O D Z Y S K A Ł  

P A M IĘ Ć
*  Z A  CO  W Y D A L O N O  Z  P R A G I  G IN S -

B E R G A ?
*  R E C E N Z JE , F E L IE T O N Y , F IL M . T E L E 

W IZ J A
*  H IT C H C O C K  —  N O W E  O P O W IA D A N IE .

Obwieszczenie o licytacji ruchomości
I I I .  K m ,

K o m o r n ik  S ą d u  P o w ia to w e g o  d la  m . Ł o d z i, 

re w . I I I  w  Ł o d z i ,  m a ją c y  k a n c e la r ię  w  Ł o d z i 

p r z y  n l. S ta l in g r a d u  51, n a  p o d s ta w ie  a r t .

608 k .p .e . p o d a je  d o  p u b l ic z n e j  w ia d o m o ś c i, że  

d n ia  24. V I I .  1965 r ., o g o d z . 15 w  Ł o d z i  p r z y  

u l .  Tuwima (p a r k in g  s a m o c h o d o w y ), o d b ę d z ie  s ię

I I  l ic y t a c ja  s a m o c h o d u  o sobow ego , m a r k i  „ W a r 

s za w a ”  o s zaco w aneg o  n a  s u m ę  z ł 65.000, n a le ż ą 

cego  do  A le k s a n d r a  W ó jc ik a .  R u c h o m o ś ć  m o ż n a  

o g lą d a ć  w  d n iu  l ic y t a c j i  w  m ie js c u  i czas ie  w y 

ż e j o z n a c zo n y m .

3989/k® K o m o r n ik ;  H , K O W A L S K I

P O L S K I  Z W IĄ Z E K  

M O T O R O W Y

p r z y jm u je  z a p is y  Tts 

k u r s y  z a w o d o w e  k a te 

g o r ii  I .  H , I I I  o r a z  

przyspieszon-e k u r s y  s a 

m o c h o d o w o  - m o to c y 

k lo w e . I n f o r m a c je  i  z a 

p isy  w  O ś ro d k u  S z k o 

le n ia , ul- P io t r k o w s k a ’ 

183, te l. 278-43, w  g o d z .

8—20 i  u l .  N o w o tk i 107,

te i . 762-30, w  gotd-z.
16— 20.

iiimiiiiiiHiiMiimniiimiimiiin
l e k a r s k i e

D R  Z IO M K O W S K i , s p e 

c ja lis ta  c h o ró b  w e n e ry c z 
n y c h , s k ó rn y c h , 16— 19,
P io t r k o w s to _ 5j ^ _ ____9346-g

D R  S I E Ń K O  s p e c ja lis ta  
c h o ró b  S ikórnych , w e n e 

ry c z n y c h . 1^ i gf K il lń -
sk iego__132.___________ 9301-g

D R  C H Ę C IŃ S K I  s p e c ja l i 

s ta  s k ó rn e , w e n e ry c z n e  
go d z . 17— 19. P io t r k o w 
s k a  157. ____________ 9758-g

D R  B O R E C K I ,  g in e k o lo g . 
T r a u g u t ta  9. p r z y ję c ia

17— 19. 9967-g

s a m o c h o d y

M O T O C Y K L  m a r k i  „ C - Z "  
s p r z e d a m . L u m u m b y
11/13 I  D S , J e r z y __S z y r .

S A M O C H Ó D  P-70 sp rze 
d a m . O g lą d a ć :  G d a ń s k a  
28, M ie c zy s ła w  W a lis z e k .

N IE  Z A P O M N IJ

u  b e zp ie czy  ć m ie sz 

k a n ia  od  o g n ia , 
k ra d z ie ż y  z w ła m a  
n ie m  i  s z k ó d  w o 

d o c ią g o w y c h .
Teł, 455-10 w e w n . 40

L O K A L E

A U T O M O B IL K L U B  za 
w ia d a m ia  o ro z p o c z ę c iu  

k u r s ó w  a m a to r s k ic h , m o 

to c y k lo w y c h  o r a z  z a w o 

d o w y c h  k a t .  i ,  n ,  i i i .  
K a n d y d a c i  n a  k a t .  I I  
p r z y jm o w a n i  s ą  z e  s k r ó 
c o n y m  s ta ż e m  p r a c y  d o  1 
r o k u .  Z a p is y :  A l .  K o ś 
c iu s z k i 61, g o d z . 8— 16, 
tel. 2il2-39, u l .  P io t r k o w 
s k a  15, g o d z . 13-20, te l. 
232-16.

K U R S Y  p o p o łu d n io w e  
s pa w a n ia  g a  zo w eg  o  i 
e le k try c z n e g o  d la  z a a w a n  
s o w a n y c h  o r a z  zao czne . 
W y d a je m y  k s ią ż k i  sipa- 

w a cza . Z a p is y  i in f o r m a 
c je  T K W P , Ł ó d ź , u l .  T u 
w im a  15, g o d z . 16— 19.30.

T E L E W IZ O R , r a d io o d b io r  
n ik  n a p r a w ię  n a ty ch -  

,, m ia s t . T e le fo n  226-99. A .
4032-k I R y m is ze w sk a , G łó w n a  39.

PRA COW N ICY  POSZU K IW A N I

L O D Ź  —  d w a  p o k o je , 
k u c h n ia ,  c e n tr u m , s ło 
n ec zne , z a m ie n ię  n a  p o 
d o b n e  w  R ze s zo w ie , 
w z g lę d n ie  T a rn o b rz e g u . 
O fe r ty  ,,8855”  B iu r o  O g ło  
szeń , P io fc rkow ksa_96 . _ 

C Z Ę S T O C H O W A  — 2 p o 
k o je , k u c h n ia ,  b lo k i  — 
z a m ie n ię  n a  p o d o b n e  w  
Ł o d z i .  W ia d o m o ś ć :  S ter-
liruga  2, m . 2 2 .____________

p  Ó K  Ó  J  k w a  te r u n k o w y , 
s ło n e c zn y , 20 m  k w . z a 
m ie n ię  n a  p o k ó j  z  k u c h 
n i ą k  w a te r  u n  k  o w y , e w e n  
tu a lm ie  n a  1 w ię k s zy . 
O fe r ty  ,,8825”  B iu r o  O g ło

szeń. P io t r k o w s k a  96. __

A B S O L W E N T K A  W y ż 
szej S z k o ły  P la s ty c z n e j 
p o s z u k u je  n ie k r ę p u ją c e g o  
p o k o ju  s u b lo k a to r s k ie g o  
ń a  r o k .  O fe r ty  „8832” 
B  iu r o  O g ło s z e ń , P  io tr  - 
k o w ś k a  96. 8832-2

T E C H N IK A  b u d o w la n e g o  n a  s ta n o w is k u  k ie ro w 

n ik a  ro b ó t  o ra z  2 m u r a r z y  z a t r u d n i  n a ty c h m ia s t  

G o sp o d a rs tw o  P o m o c n ic z e  t y p u  „D *5 p r z y  A k a 

d e m ii  M e d y c z n e j w  Ł o d z i ,  u l .  U n iw e rs y te c k a  5. 

W a r u n k i  p ła c y  i  p r a c y  d o  o m ó w ie n ia  n a  m ie j 

scu . 4075/ko

IN Ż Y N IE R A  z o o te c h n ik a  n a  s ta n o w is k u  k ie rów -  

n ik a  d z ia łu  k o n t r a k t a c j i  1 s k u p u , in ż .  z o o te c h 

n ik a  lu b  z o o te c h n ik a  ze ś r e d n im  w y k s z ta łc e n ie m

—  n a  s ta n o w is k u  k ie r o w n ik a  s e k c ji d /s  h o d o w li

i  k o n t r a k t a c j i  z a t r u d n ią  Z a k ła d y  Ja jc z a rsk o - D ro -  

b la r s k ie  w  Ł o d z i. w a r u n k i  p r a c y  i  p ła c y  do  

u z g o d n ie n ia  w  d z ia le  k a d r  p r z y  u l .  A r m i i  C ze r

w o n e j 28 c. 3921/k

P R A C A

K O B IE T Ę  (c h ę tn ie  r e n 
c is tk ę ), k tó r a  w  w o ln y c h  
c h w ila c h  z a jm ie  s ię  d o 
m e m  p rzy jtm ę  n a  m ie sz 
k a n ie . T e l. 264-57.

M O T O C Y K L  „ W F M ”  w
d o b r y m  s tan ie , s p r z e d a m .  
Zg ierK , C h e d m -s k a  1, B a r 

c ze w sk i, g o d z .  o d  16.

„ S Y R E N Ę ”  n o w ą  s p r z e 
d a m . O g lą d a ć :  g od z . 
1=— 17, B a js ika  13— 37, 
p r z y  Pojezłem sik ie j.

S A M O C H Ó D  c ię ża ro w y  

„ D o d g e ”  3 t. s p r z e d a m . 
K lu b  S po rto iw y  „ Z je d n o 
c ze n i”  Pafoiamtce, N o 
w o tk i Ifl, 8860-g

O S O B A  w  ś r e d n im  w ie 
k u .  z  r e fe r e n c ja  m i  —  do  
p ie lę g n a c j i  s ta rszego  czło- 
w ie ika p o tr z e b n a . G d a ń 
sk a  116 —  17._______ 9130-g

S . R Z Ą T A N IE  w  d o m a c h  
p r z y jm ę .  O fe r ty  ;,8842” 
B iu r o  O g ło s ze ń , P i ó r 
k o w s k a  96. 88412-g

R Ó Ż N E

P IA N IN O  d o  ćw ic z e ń  ta 
n io  k u p ię .  O fe r ty  „9964” 
B łu r c  O g ło s z e ń , P io tr-
k o w g k a  96.____________ 9%4-g

M Ł o » JE  —  c zys te j ra sy  
o w c z a r k i s zk o c k ie  — 
sp r ze d a m . P ile , W s c h o d 

n ią  50, 90O4NŁ

K IE R O W N IK A  f in a n s o w e g o  z  w y żs z y m  w y k s z ta ł

c e n ie m  i  3- le tn ią  p r a k t y k ą  lu b  ś r e d n im  w y 

k s z ta łc e n ie m  e k o n o m ic z n y m  i 5 - le tn ią  p r a k ty k ą  

w  d z ia le  k s ię g o w o śc i p o s z u k u je  Ł ó d z k a  W y tw ó r 

n ia  Ś r o d k ó w  O d ż y w c z y c h  w  Ł o d z i, u l .  W ó lc z a ń 

sk a  45/47. W a r u n k i  p r a c y  1 p ła c y  do  o m ó w ie n ia  

n a  m ie js c u . 3915/k

S T A R S Z E G O  K O N S T R U K T O R A  o  k w a l i f ik a c ja c h  

in ż .  m e c h a n ik a  l u b  t e c h n ik a  m e c h a n ik a  z  p r a k 

t y k ą  w  z a k re s ie  o p r z y r z ą d o w a n ia  p r o d u k c j i ,  s ta r 

szego te c h n o lo g a  o  k w a l i f ik a c ja c h  in ż .  m e c h a n i

k a  lu b  t e c h n ik a  m e c h a n ik a  z  d łu g o le tn ią  p r a k 

t y k ą  w  z a k re s ie  te c h n o lo g ii o p r z y r z ą d o w a n ia  

m a s zy n  o ra z  te c h n o lo g ii p r o d u k c j i  w y ro b ó w  m e 

ta lo w y c h , g łó w n e g o  m e c h a n ik a  o  k w a l i f ik a c ja c h  

in ż .  m e c h a n ik a  lu b  t e c h n ik a  m e c h a n ik a  z  d łu 

g o le tn ią  p r a k t y k ą  w  z a k re s ie  r e m o n tó w , k o n se r 

w a c j i  i  e k s p lo a ta c j i  o ra z  g o s p o d a ro w a n ia  p a r - , 

k ie m  m a s z y n o w y m , m g r  in ż .  e le k tr y k a , In ż .  e le k 

t r y k a ,  te c h n ik a  e le k tr y k a  d o  p r a c  p o m ia r o w y c h

i  r e g u la c y jn o  - ro z r u c h o w y c h  (c h ę tn ie  a b so lw e n 

tó w ) —  z a t r u d n i  n a ty c h m ia s t  „E le k tro m o n ta ż * *  

P rz e d s ię b io rs tw o  R o b ó t  E le k t r y c z n y c h  w  Ł o d z i ,  

u l .  R e w o lu c j i  1905 r .  n r  21. W a r u n k i  z a t r u d n ie 

n ia  i  p ła c y  d o  o m ó w ie n ia  n a  m ie js c u . Z g ło sze 

n ia  p r z y jm u je  s e k c ja  k a d r , te l. 259-49. 3802'k

K IE R O W N IK A  d z ia łu  f in a n s o w e g o  z  w y k s z ta łc e 

n ie m  w y ż s z y m  lu b  ś r e d n im  i  p r a k t y k ą  —  w a

r u n k i  p ła c y  d o  o m ó w ie n ia  z g łó w n y m  k s ię g o 

w y m , u l .  Ż w ir k i  11/13, IV  p ię t r o  w  g o d z . 7— 15,

2 k ie r o w n ik ó w  s k le p ó w , w y m a g a n e  w yksz ta łc ę- , 

n ie :  u k o ń c z o n e  T e c h n ik u m  H a n d lo w e  l u b  Z a s a d 

n ic z a  S z k o ła  H a n d lo w a  —  w a r u n k i  p ła c y  i  p r a 

c y  d o  o m ó w ie n ia  z d y r e k to r e m  h a n d lo w y m , u l .  

Ż w ir k i  11/13, IV  p ię tr o , w  go d z . 7— 15 _  z a t r u d n i 

P rz e d s ię b io rs tw o  T e c h n ic zn o - H a n d lo w e  Z S D  „E l-  

d o m ” . 3957/k®

10 C IE Ś L I  o ra z  20 r o b o t n ik ó w  b u d o w la n y c h  z a 

t r u d n i  z a ra z  w  Ł o d z i  i  A le k s a n d ro w ie  Ł ó d z k i*  

P rz e d s ię b io rs tw o  R e m o n to w o  - B u d o w la n e  P Ł  

Ł ó d ź ,  u l .  P io t r k o w s k a  171. W a r u n k i  p ła c y  w g  

u m o w y  z b io r o w e j w  b u d o w n ic tw ie . Z g ło s ze n ia  

p r z y jm u je  s e k c ja  p e r s o n a ln a  p o d  w /w  a d re se m , 

w  g o d z . 7— 15. 4054/ko

M U R A R Z Y  - T Y N K A R Z Y , la s tr ik a r z y , r o b o tn ik ó w  

b u d o w la n y c h , ś lu s a r z y  - s p a w ac zy , o p e ra to r ó w  

s p r z ę tu  ś re d n ie g o , c ię żk ie g o - sm b  p r z y jm u je  do  

p r a c y  n a  te re n ie  Ł o d z i  i  w o je w ó d z tw a  łó d z k ie 

go  —  P rz e d s ię b io rs tw o  B u d o w n ic tw a  P rz e m y s ło 

w ego  n r  2 w  Ł o d z i ,  n l .  S ło w ia ń s k a  5/7, p o k ó j  

n r  15. D la  p r a c o w n ik ó w  z a m ie js c o w y c h  k w a te r y  

z a p e w n io n e . 3930/k

R O B O T N IK Ó W  b u d o w la n y c h  z te r e n u  w o je w ó d z 

tw a  łó d z k ie g o , m a la r z y , c ie ś li, s p a w a c zy , k ie r o w 

ców  z  I , I I ,  I I I  k a t .  p r a w a  ja z d y  (z  te re n u  m . 

Ł o d z i)  n a  s a m o c h o d y  „ S ta r ”  —  z a t r u d n i  Ł ó d z k ie  

P rz e d s ię b io rs tw o  Budownictwa U p r z e m y s ło w io 

nego  w  Ł o d z i, u l .  U rz ę d n ic z a  45, p o k ó j  107. P r a 

ca n a  te re n ie  m . Ł o d z i .  3805/k

"i n ż y n i e r ó w  lu b  T E C H N IK Ó W  m e c h a n ik ó w  w  

d z . g ł. m e c h a n ik a , k ie r o w n ik a  t r a n s p o r tu , k ie 

ro w c ó w  s a m o c h o d ó w  c ię ż a ro w y c h  z  k a t .  I  i  I I ,  

ś lu s a rzy  n a r z ę d z io w y c h , w ó z k a r z y  —  w ó z k ó w  

a k u m u la to r o w y c h , o f ic e ró w  lu b  p o d o f ic e r ó w  P.- 

p o ż ., r o b o tn ik ó w  do  r o b ó t  g o sp o d a rc zy c h  i  p r o 

d u k c y jn y c h ,  ś lu s a r zy , p o r t ie r ó w , d o zo rc ó w  n o c 

n y c h  —  z a t r u d n ią  n a ty c h m ia s t  Ł ó d z k ie  Z a k ła d y  

W y ro n ó w  P a p ie ro w y c h . W a r u n k i  p ła c y  i p r a c y  

do  u z g o d n ie n ia  n a  m ie js c u . Z g ło s ze n ia  p r z y jm u 

je  d z ia ł  k a d r  Ł ó d ź , u l .  W a re c k a  1/7 (Z a b ie n ie c ) .

IN Ż Y N IE R A  m e c h a n ik a  i  e le k tr y k a  o w y s o k ic h  

k w a l i f ik a c ja c h  z a w o d o w y c h  z  p r a k t y k ą  do  d z ia 

łu  te c h n ik i  p a liw o w o - s m a ro w n ic z e j o ra z  e k o n o 

m is tę  i  m a g a z y n ie r a  —  p r z y jm ie  z a ra z  Ł ó d z k ie  

P rz e d s ię b io rs tw o  O b r o tu  P r o d u k ta m i N a f to w y m i 

„CPN ** w  Ł o d z i. W a r u n k i  p r a c y  i p ła c y  d o  o

m ó w ie n ia  n a  m ie js c u . Z g ło s z e n ia  p r z y jm u je  d z ia ł  

k a d r  Ł ó d ź , u l .  G d a ń s k a  70. 4066/ko

2 K O N S T R U K T O R Ó W  b u d o w la n y c h  z  u p r a w n ie 

n ia m i ,  n a  p e łn y  e ta t  o r a z  a s y s te n tó w  a r c h ite k 

t u r y  z a t r u d n i  z a ra z  M ie js k ie  B iu r o  P r o je k tó w  

w  Ł o d z i ,  u l .  P io t r k o w s k a  17. Z g ło s z e n ia  —  sek

c ja  p e r s o n a ln a  M B P . 3920/k

U N I E W A Ż N I E N I E

U N IE W A Ż N IA  się  p ie c z ą tk ę  o b r z m ie n iu :  „ Z a 

k ła d y  P r z e m y s łu  D z ie w ia r s k ie g o  „O lim p ia **  D z ia ł  

G o s p o d a rc zy , Ł ó d ź , u ł .  P io t r k o w s k a  n r  242/250

—  9 — 3954/ ko

Zmiano adresu
Ł Ó D Z K IE  Z A K Ł A D Y  S P R Z Ę T U  

P O Ż A R O W E G O  w  Ł O D Z I  

Z A W I A D A M I A J Ą ,  

że  z d n ie m  5 l ip c a  1965 r. 
P R Z E N IE S IO N Y  Z O S T A Ł  

S M H Ł A D  R E M O N T U  i K O N S E R W A C H  

S P R Z Ę T U  P .- P O Ż  A R O W E G O  

Z u l .  L ip o w e j 54 n a  

U Ł . H E N R Y K A  lfl (C H O JN Y ) , t a l. 480-80
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Przyspieszyć budowę lrybuny 
na s~adionie LKS 

3 tys. miejsc, a wątpię bard-zn, 

W. Kalinowski 
sędzią ełównym wyścigu 
„Dziennika Łódzkiego" 
i Gwardii 
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' NIEDZIELA - U BM. t 
Kll:ii:ce oowi€<d.zaiją;ey stadion doik'llm€lllfacji, looz nie ;roq;wia1y 

;przy M. UinH z pewnym nie- one wąitp1iwości. Pozostała więc 
IPO'kojem oooE!!I"Wll~ją żól>wie tern- naj>wy-'L.S1za instancja I1nS/tytu.t 
!PO budowy nowej trybuny. Za Techniki B'lldorwla111ej w Wan:
częfx> naiwet dość energiczmie, s.zaiwie. który ma wydać osita
obecnie jedln.ak razi pewien za- teczną opinJę. Na nią właśnie 
stój i nie zaiJ}owiaid.a. Slię, że- czekamy. 

:ż€by była gotowa ;pirzed r07JP0- Polski z.wią:rek Kolarski wy. ~za siódemka" - film fab. prod. USA d<l'ZW. od 12 lat (W). 
~ 14.-03 - Program dnia (l..). 14.05 - PKF (W). 14.15 - ;,Na- ! 

15.45 - „SWiat, obyczage, polityJrn" (W). 16.10 - „Sylwetki ł 
X Muzy" - filmy z dTeszczykiem (P). 16.45 - „Ludzie 1 zda
rzenia" (W). 17.00 - Sprawozdan~e sportowe (K), 18.50 -
„Wielka gra" - teleturniej (W). -.9.50 - „Dol>ranoc'• (W); 
20.00 - Dziennik (W). 2'0.2'0 - „Czarownica" - film fab. 
prod. franc. (W). 21.55 - „Niedziela sportowa" (W). 22.20 -
,.Spiewają mlo<izl piosenkarze". Wykonawcy: Ann.a Twar
doch i Krzysztof Cwynar - piosenki oraz zesoól mllodzież<>

częcic.m roz,grywek ligowych. 7lłl3'C:l~Vl już sędziego glówneg-0 
- To rzieczywiście przykra XX JubilcuS'7..<>weg-0 Wyścigu Ko 

sprawa. Kiedy więc można Jarskiiego „D-zienn.ika. Lódzkie-
oozekiwać zakońcq;oo..ia budowy? go" i Gwairdii. 
W tyeh wa;i"Ullka.oh ehyba nif' Będzie nim Władys.ta.w Kali-

by nowa tryblllna oddana zo- - OsircY.i:ność n;i.gdy nie 7.ą
staila do użytku w term i.nie pola I wad7.ii, leai: czy obawy wyko
nowa•nym. Pocliobno naitrafiono nawoow uniemożliwiają im pro 

prędk-0. nows•lti z WarS7la.wy. 
- Obliczam, że obecna. p.rzer- Nadmieniamy, że p. Wł. Ka-

wy ł>lg-bandowy „Kanon-Rytm" po<i kierownictwem Janu
na jakieś iprzesZJkody. wa.1faenie innych rnbót, a ta-

Jakie? kich przy budowie trybuny 
- Czy rreczyw1scae nie uda jest przeci<12 bez liku? 

się dotrzymać twminu i jakie - O tym wła.śonie chcę roó
to przeszk<Jdy natrafia się przy wić. LódZJkie Br:zedsiębior-';two 
budowie? - zwróciliśmy s.ię do Buoownictwa Przemysłowego 
wiceprerzesa LKS, inż. J, Woź- rnr 1 zby~ mało UJW.aigi .poświ~ca 
n.iakiewieŁa o wyjaśnJen~a. orgainizaicji pracy. Powiedzial-

wa. w budo<Wie. przy braku linowski sęd7li.O'wał niemal wszy 
organizaicji µracy, poziwoli rua.rn st.ltie dot~hciza.s rozegrane wvś
ujorzeć noiwą trybunę w cale] cigi arganiz.01Wane na pr=irz~ 
kiraisie nie wcze.śniej niż za dwa n~ kilku.nastu la.t p.we:z. redak: 
laita. c.ię „Dziaiinika Lódzkiego" 1 

sza Sl.awińskiei:o CL). 

P<>NIEDZIALEK . ...., 12 BM. 

10.00 - ;,General della Rovere" - film rab. tJOOO<I, wt. (K), 
11.25 - Przerwa. 17.43 - Program dnia (l..). 17.45 - 5 lekcja 
jęz. rosyjS1kiego (W). 18.05 - „Królewskie 2owy" - film 
z seriii: „Baśnie i waśnie" (dla. dzieci) (W). 18.15 - ;,Zl>li· 
żenla" (L). 18.45 - „Kino Krótkich Filmów" (W). 19.:20 -
;,Eureka" (W). 19.SQ - ·,,Dobranoc" (W). 20.00 - „Tajemni
c.a czarciego bTzegu" (WladywostokfK.), 20.20 - DzieIID!ik 
(W). 20.40 - LWD (l..). 2{).55 - Teatr TV: ;.Ostrożnie - śWie
ŻO mal<>w.ane'' komedia R. F·auchoiS (W). 22.06 - Dzien
nik (W). 

Nie pozostaje nam nic inne-I Gwat'dię. 
go ,jak zaapelować oo LPBP Tegorocrll!ly wyścig odbędz.i_e 
nr 1 - więce.i serca panowie się oo prawda dopiero 26 wrzes
włóżoie w to dllJielo i budujei"/ ni.a, jednak pnygo>towa.nia do 

- Wstirzyma111ie tempa robót bym, że ;prowadzi ją w s1posób 
ihumaczy s.ię tym, że ;po w2J11ie- dość !lliechluj.ny, o co głównie 
sieniu dwóch przęseł nowej mamy dlo !lliego ;piret.ensję. Pn> 
trybU111y wyikonoaiwcy mieli :Pe<W- diulroję l"reJ\abrykaitów zaniedba 
ne wątphwości, czy ikons.łlruk- no, odi.~il.cda się w ruesikońcro
cja. jesit d.ość wytrzymała. Nie ność bUJ<llO<Wę ilro!Jłoiwn.i, a '111-e 

jak dla siebiP.. taj imprer7.Y trwa-ją już od dluż 
K. ROZMYSLOWICZ !>Lego czasu. 

Dziś pojedynek oszczepników i tyczkarzy 
należy ISlię temu d1ziwić, gc)Yź możemy się dloczelk<.ć ['ÓWnież .rw.: dz»>iaj o g·odz. 17, na sta
budowa jest ruetY'J)Qlwa, w ~- rozf!)OCZęcia robót przy budowie dio"1ie :przy u.I. Lumumby spobka
nym ooruńe eksperyment.aJ.na. tryhwny :z.ierrmej. Miafa ona by:' ją się wszyscy miło&nicy „k.rólo
ZiwiróCO'Ilo się do fu!i1techiniki wyikończc1n.a już w czerwcu. a wej s.por>tu" by śledzić zmaga-
KraikOIWISlki€'J. ,,.,,,., ei.-~~erty~"'. tymozaserrn inie się lllie dzieje. nia najlepszych a•kademilków ... ~ . ...,,,., ....,, Poil.'l'ki i Burgari!i. 
Wprowad'zlo!llo p€!Wine rzimiainy w Irntenwenl01Wai!iśrny i obieca.n<> Ekiipa bulgal!'sJ<a je<>t już w Lo

na1m, że od ponied'zialknl 7..acz- dzi. Liczy oma 58 osób. Prócz za
ną pracować bryigady robocze. powtiadanego tycz.kana Chle•ba
Dairerrnm.ie cziekamy i boli n.es, I rowa w za•wodaoh startować bę
ż,e tym samyrrn wk:ł.cd ipiracy !>ipu clzie trółskocze_k StoJkowski. w 
1 . e· mloo:z.ieży ZMS · woi- Wa1rszaiw11e po.1:>.1t. on n~kord swe-~ .1 • 1 

. , go J<d'ao.u wy.n11kie.m 16,29. Rezul-
&k;·a idlzi.e na. ma~ne. Sip()ldrz.aeWR- tat ten dal mu w tym ro.ku tr;ze

Mifośni:ków pływania w na- lismy się więce.i serca ze stro- cie ;miejsce w Eurn1pie. Przybył 

llJ łodzi mistrzostwa 
PłVllJDCkle Polski 

szym mieście nie brakuje. n..v wyik.onawców. Czyżby nie ta,kże wielo.letni .rywal PiątkOIW-
W sierpniu będą oni świadka- ZJdia.waJi sobie s1pr.aiwy z tego, sk.i<:go, dys.frnbol . A.r.ta•rowski.. 

mi mistr.wstw Polski w pływa- że buidują dlla Lodzi a więc j w konl<ucen.cJach męsk ich, 
niu, które odbędą się w dni.a.eh dil . ib' p ooll! . ' . b d('- prócz IPOJed-ynJni tyczkar'ly CMt--2()-22, VIII. w Łod.zi. a sie ie. ~-n uzaime . u ba1roiwa i Osińskiego, cie!rnwie za-

Polski Związek Pływacl<i usta· wy_ ~ybrnny ziemn-e,i godzi P":' pow.iada s'.~ rzut oszczepem. S.ta.r 
li! już minima uprawniające do wa2lme w !k.c.sę ikll.'UJOOwą. Bąd7 tują Ni.kiciuk., Glo.gowski i Kru
startu w tej imprezie. co bąodź obliCZJOna orna. jes.t I'.!l piński. Ich walkę obserwować 
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taltZwizja:. Radio • t. 
PROGAM Il 

8.~ W.i.ad. 8..35 „Kariera: paź-
8.00 Wiad. 8.Q5 Muz. i akt. 8-35 dzieorzy". 8.50 K:wadl!'an.s me!IOdii. 

Utw()<l'y H. Wien.iaiws.kiego, 8.5(} 9.05 Koncert druia. 9.50 Pu.b.J,i.cy
„ Rozmo.wy in.a tematy pra.Wlile", styka młędzynarodow.a. 10.00 Koin 
9.00 Ka~ejdo&kop mu2yczny. 10.00 ce.rt radzieckich orle. i zesp. roz 

l ze ŚIWliata. :!l..27 Kroru.ka spotr
towa. 22.00 Raa.iOlka.baret. 23.00 
Muzyok:a taneczna. 23.50 Wiado
IllOIŚCi. 24.00 MUZJY!ka tanecz.n.a. 
1.55 Wi.adomoś.c~i„ 

TELEWlZJiA. 

będzie tretner naszych OSZCZle\P
ników ~r Sze.J.est. 

o sprintach k<>biet już pl:saliś
my. Startujące poz.a k.onku.rsem 
Cie1pła. , K<ilejwa. Beclna'!'ek, Gier
czaik i Woźniak przyczynią s1ę 
dto !l11ro,21rnai.cenia teg-0 meczu. 

Przy;po=inaimy program dzi-
siejszych konkurencji. Kobiety: 
100 m, 300 m, 4x100 m., s.ko.k 
w?JWYŻ, rzut oszczepem; 5-bój. 

Mę-,<t>Zyźn.i: l<>O m, 4-00 m, 1500 
m, 110 -opl„ skok w dal, sJro,k 
0 tyczce, :pchnię-cie kulą. . rzut 
oszczepem, 10-bój. 

Spotykamy sią 
na imprezie na Młynku 
Dzisiaj o godz. 17 I jutro o 

!:'odz. 14 w ośrodiku s;po.rtow0-
-wypoczynkowy.m na Młynku od
będzie się impreoza s.portowo--roz· 
ryw1koiwa. o;rgan.izowam.a wspólnie 
prz-ez tamtejsze Koło Tere.nowe I 
ZMS i Og'llis·ko TKKF. 

Dz.iś r.otZegrane zostaną eilimi-
n.acje wyścigów kajak.owych. 
si.a,tJ<ówik.i. i ipiłiki :nożnej. 

Jutro - badmi'lllbon, siat.kó:wa<:a, 
wyścigi ikajalko'We, biegi pr:zela
jO<We i pi.!Jka nowa. Po za•knń
czen.i.u tydl konku>rencji oobę-

WTOREIQ - 13 BM. 

16.48 - Program dnia (l..). 16.50 - Artysta ludowy ZSRR; 
laJtJTea~ Nagrody Lenl.nowSkiej E. T. Kon\ekow (rzeźbiarz) 
(Mookwa/K.). 17.35 - 6 leikcja jęz. angielsl!fogo (W). 17.55 -
„Trarn.p" (Kr.). 18.10 - „Ptasia wyspa" - film dila mlodych 
widzów (W). 11!.50 - ;,Aktorzy polscy" - tele11U.Tndej (W). 
19.25 - Wystawa 20-lecia (Sz.). 19.SQ - „Do·brano.c" (W). 20.00 
- Dziennik (W). 20.20 - LWD (L). 20.35 - „General: della 
Rovere'• = film fab, prod. wł.-:flr. (K). 22.45 - Dzi.enll:illt (W), 

SKODA - 14 BM. 

10.00 - ;,ZOfia" - film TV prod. ang. (K). 10.sa - Prrer
wa. 17A'l - Prograim dnia cl..). 17.45 - 6 lekcja jęz. rosyj
skiego (W). 18.<r3 - PKF (W). Hl.15 - „El Cactusi>t.o" - film 
z serii „Inspektor Masc.a" (W). 18.25 - „Tygodnik Wiejski" 
CL). 18.50 - „Luibelska su1ta weseln<1'' (W}. 19.20 - wszech
nic.a TV: ,',Wa.rszawslltie 51paoery" (W). 19.50 - „Dol>ranoc" 
(W) .. 20.00 - Dzi<mnik (W). 20.20 - LWD (L). 20.40 - „zofla" 
- film (K), 21.30 „SWiatoWld'' (W). 21,50 - Dziennik (W), 

CZW ARTEJQ - 15 BM. 

17.38 - Program dnia (l..). 17.4-0 - 7 lekcja jęz . .an.gieJ&ktlego 
(W). 17.55 - .,Przygody rodz1ny Odrzutowskich" - film se
ryjny (W). 18.25 - „Spotkania z przyrodą'• (W). 18.50 -
„CzwaTta zmiana" (W). 19.20 - .,Chopin 65" I rep. filmo
wy (W). 19.50 - „Do·l>ranoc" (W). 20.00 - Dziennik (W). 
20.20 - LWD (Z..). 20.40 - Teatr „Kobra": „Zabiłem moją 
żonę" - komedta sensacyjna .John.a Tully. Reżyseria _ An
drzej Konie. Re-i.yseria TV - Ba!'bara Borys. Scenogratl.a -
K.ata:rzyn.a Chodo.roWicz. Oprac. muz. - Andrzej Trybu.la. 
Obsa<la: Ro,,,aoer Be:ITy - Wojciech Pokora, Mary Berry -
AleksandTa zaw:ieruszanka, Gerald - Towt -Wacław Szklair· 
s>ki, l\llartinson - Mieczysław Pawlikows•ki. WeroniJca Speak 
- Elżbieta Nowacka, AJicja - Danjela zaoorows.ka (W). 
21.35 - „Kryptoillim des=z 1 grad" (S~). 22.00 
Dziennik (W), 

PIĄTEK - 16 BM. 

„w laikierk.ach prze-~ Gobi" rywk01wych. 10.~ ,.,Ob<lężon.e mia 10.00 „Cy.rik wy.rusz.a do Otran
fragim. 10.20 MuzyJ<a operowa. sto" - frag1m. li.OO Porann.y kon gc City" f•1llm (we-srel'n) prod. US.A, 
J.Jl.00 Czeskie piooenki. 11.30 „Na cent chopino.wski. m.w Klub od a6 J,a,t (W). l0.47 Przerwa. 
swojską n.utę". 11.49 Aud. „Ro- eutru.zijast&w n01Woczesności. 12.<15 117..30 5 lekcja jęz. ang. (W). 17.50 
d?Jice a dziecko". 12.05 z kraju Wi.ad, 12.10 Melodie 1ud•owe. 12.30 P.r~mówien.ie ambasa.a.o.ra Mo·n
i ze Ś<Wi.a·ta. 12.25 Włejskie s,po•t- „Ludq..ie, wśród których żyjemy", g<:>L~kiej Re1pL11bli:ki Ludowej {W). kania. 13.00 Muzyka rozrywko.wa. 13.0-0 Muzytka popuJ..a.rna. 13.20 Hl.2G „I>zLei1 dobry inJe<lzieJ.o" - dcie si~ iwieczo.rnrl.c.a przy ogni-
13.20 (Ł) Koncert ro·zrywko.wy. „KLtltu.ra niJ·nie po.-;zuktwa.1a''. prog.raim dJa omładych widz.ów sku„ 

17.2:8 - Program dnia (L). 17.30 - LWD (l..). 17.4ó - 7 lek
cja jęz. rosyj~!<iego (W). 18.05 - „Bryza" (Gdańsk). 18.30 -
„Przygody rodziny Odr?Jutowskicb" (W). 18.55 - Ws-rechnic.a 
TV: .,Ol:>raz śwfata" - rep. (W). 19.;JO - Dziennik (W). 19.50 
- „Dobranoc" (W). 20.00 - Repartaż z IV Festiwalu w Mo
Skwie. 21.00 - II TV Festiwal Te.a>trao!ny: „Kobiety z Niska
vuori" - sz;tuka H. Vuolijokt - przeniesienie z Teatru i.m. 
S, Ja:I'a<CZa w Lo<iz.i. 23.00 - Dz,iennlk (W), 

14.00 Zagadka l>teracka. 14.20 Mu 13.W InJ'. a.kroua.JJilo.ści łódzkich. (W). 18.50 ,.Proton" - Telewi-
zyika syim.f.oniczina. 15.00 Wiad. 13.4S ,,Kopiec w&p"'1ll.nień". zyj.n.y Mag.azYIJ1. M-lodzieżowy (W). 
15.05 „Sp,or~wcy Wiejscy na rn<mota<i:. 14.05 ('Ł) Komuni1katy ·!9 .2.5 „W mlllzeum figur wos'l<O
sta!rt". 15.W Po1PoJllid1n.io.wy koin.- i muzy.ka rio:ziryiwiko~va. 14.30 L, wych" :f>illlm z serii: „Inspckto.r 
cert. 16.01 >.Mój prog;rarm na a.n• Kasrzy.ciki: Sui'ba taneczna. 14.45 Mmsca" (W). 19.:>5 Wyrw.i.ad z 
tenie" - allli:I. 16.35 HKolo•ro<WY „Blęk.i.tna s:zita.feta". ll.5 .00 Z pły mi;nhstrem handlu zagranicznego, 
m~r.o.fon." - j)ll'10,g·ram mlodzie'Ż. tO'teki ro'2Jrywik.o<wej „Polskich Na profesorem d ·r WJto•ldem Trrąrmp 
17.15 KD<ffilpozy<toir tygodnia - S. gorań", 15.30 Dl.a dzieci aud. pt. crzyńskiilm (W)- 19.50 „Dobra
PrOl!rofiew. 17.40 „Niezwyciężo01y" „o Slkrzy1pku czairodziejskiom". noc" (W). 20.00 Dziennik TV (W) 
- odc. lS.00 Wiad. 18.().5 Aud. 16.00 Wiad. 16.05 Rezer.wa. 16.15 00 .• 20 W.ia1clomości d.nia (Łódź). 

SOBOTA - 17 BM. 

SOBOTA. 10 LlPCA BR. 
Red, Spol. lll.20 K<>ncert dm.ia . .Muzylka ludowa. 16.30 Podwieczo .2'0.35 „Pegaz" - magazyn kui- PIŁKA 19.15 „W<:'<liróWlkJi muzyczne po rek tanec:zin.y. 17.<15 (Ł) M<.tual- tUJralJily (W). :111.2.0 FHm krótko NOŻNA. 

l~.oo - ;-,Opętanie" - .mm fab. p:rod. fraa'lC. (od lat 16) (W). 
17.40 - Przerwa. l7.G8 - Program d•nia (l..). 17.10 - 8 lekcja 
jęz. angielskiego (W). 17.30 - „1.000.000 głosów" (Ry.ga{K.). 
18.00 - Prog.ram tygodnia (W). i3.15 - „Dzień dobory, nle
dZ'ielo", czyli Liga Entruazjstów Wakac;JJ (W). 18.45 _ „Dama 
z Baltimore' - film z serii .,Bonamza" (W). l9.35 - ,.Wie
czorne rozmowy" (W). 19.50 - „Dobranoc" (W), 20.00 -
Dziennik (W), 20.20 - LVlD (L). 20.40 - „Tilt" - filmowy 
program rozrywkowy pr<>d. Wl. (W). 21.~ - Dziennilc (W). 
21.45 - „Opęta:nde" - film fab. prod. fr. dazw. od lat 16 (W}, 

krad.u''. 2.0.00 Dlzienini.k, 2-0.26 W.i.a nOOci łód:zik.ie. 17.2.0 (Ł) „Mistrz z metra<i:01Wy !Pf!:. ,;Zy,gmun,t Wali- (Łódź) - MaZ01Wsre, o puchaor J 
do.mości sport. 20.35 ,;PJ.ao;a na Pll'a,g.i" - fel. 17.45 (Ł) Mozaika szewski" (W). 211.40 P.rezentujemy Red>alk.cji, godz. 17 na stadiOil'.Lie d!wud:zies·taj miJ1i". 21.35 Tańczy- muzy=w. 118.30 (Ł) Audycja ty- Połskiie Nag.ral!lia - :program roz- nnzy ul Kil'ńsk'eg 188 my w lnipcowy wieczór. 22.05 P.ro:e god.nia. 18.SQ Feliebon M. J·ors.ta. I ryiwtlmrwy. ('l'~ódż :na Interwizję). ""' ' i 1 0 ' 

"kregu ipiose~k.i. 22.3.'i Gra Ork. 19.30 ;.Ma•tysiailroWie". 20.00 Kłuib rwy.rusz.a do Ora.nge City" - ii1m . . · ee.: a a-
gląd prasy li'Wrac.kiej.. 22..15 wl 19.00 WJad. 19.05 Muzyka i a•kt. 22.40 Dziem1.ilk TV (W). 22.55 „Cy:rJ< LEKKA ATLETYKA· M k 

Jazooiwa PR. 23.00 Wiad. 23.115 nas1'oll.abków .. 20.30 P<>pularnia mu telewizyjny IP'rod. USA, od 16 lat. I demick.1-ch ;reprezenta·cJi Polska -Mucyka nocą. 23.40 Muzyka. zyik.a syimt001„=n.a. 211.00 Z kradu (W). Bułgarri.a, stax:11;0111 AZS, godz. 17, 

-------„--~---„----------~' * POWIESC ;,DZIENNIKA" * POWIESC ;,DZIENNIKA" * POWIESC 1,DZIIDNNIKA" * POWIESC ;,DZIENNIKA•! * POWIESC „DZIElNNIKA•• * POWIEśC „DZIENNIKA'! 

- Niech pain siada, ipamie Józefie. Tak pan 
nagle znik'ną! z naszeg-0 terenu. 

- :Aroosiaem, żeby mnje prrenieśli na W<Jllę. 
MJiesiz;k.am na Pl:ockiej. Bliżej mam do pra
cy. A pan ma.jor by! akiuirat na• l.bl"lqpie i t'llk: 
jaikoś wyisz.10 ni.ełaidru-e, ż,e się nawet nie po
żegnał-em. 

- Napj1je się ,pain heribarfilt!i? - spytał Dow
l!lllT, spoglądając na smutną, za1Jrookainą twarz 
starego li>S"bomOSZ.2. Nie czek.a!jąc na odix>
Wiedź nalał heribatę i ustawil: n.a stolilk;u 
chleb, cliżem, ser i wędili!llę. 

- Proozę, niech się pam, Jl(lC'.IJęSlbuje. 
Michallalk był J1atiwyraźmiej zaiżenow.amy. 
- I>rzię;kuję, palllli.e majorrre. Ja po śruiada.; 

ni11.1.. 
- Nie szlrodZi„ nie s21kod!Zi. Whlśnie czas 

na dTuigie śniada1nie. No i oo tam u pana. 
słychać, panie Józefie? 

- Nied(llbrze słychać - westclmąl Miohala:k· 
- No, cóż taki.ego? Oboruje pam.? 
- To nie o chocobę oh00:2li. Zdlrowie, eh.wa-

lić Boga, d-01PiS11J;je mi. Ol{!!'oipne maim zm.aa-t
wienie ze Zbyszkiem. z mmm sy111em. 

- A oo się stało? 
- Siedzi. 

Chwli·gani~ się? 
- Gorzej, o wiele gort!J€1j; Pooądmny jest 

o m-O!Ldersitwo. 
Downair prz~tal j-eJść i uwamdej spoi!!'7J31 

rm m•ówiąceg.o. 
- Co pan poiwiedzioał? Pańsik.i S)'IIJ. poisąd:u>

ny jest o morderstwo? 
Staremu wargi zaczę!y się trząść. Oczy 

miaił pe~ne lez. Nie mógl wydobyć glQ6.U. 
Slki.n.ął tY"llloo gtową. 

- Jak to się stal<>? Na jaik1ej podstawie go 
oskarża.ją? 

- On nie zia!biil:! Nie zaibi'I! - lcrzyknął' n.c
gle MiohaJ.ak. - To nieprawda. Przysięgam 
pa•rlJU„. 

PO<Ohyi'i-1 się do prrodu i z:aczął mów1c 
sz;yll:Xko, bezl:a.dmJie, jaklby w obawie, żeby mu 
111.ie prz€1I"W.ano. 

Ja właśnie dlla.teg.o oo paina maj-O'l'B . ..: 
Ja..„ Niech gio pain ratuje. Błagam„. To mo
de jedY'Ile d!ziecko. Partie ma.j•o1!'ze. Jai wiem, 
że„. Ja tego chłopca od maleńikiego wycho
wa.tern. Sam. żona. zigi.-nęla w powstaniu. Sta
['atem się, że'by wy:rósł na dziel'!1€,go czlo
wie'ka. Chciałem, żeby co.ś z niego by•ło. Je
żeli pan mi nie pomoże, to nikt„. nikt .. „ nie 
m·a:m nikogo. Ja. tam w żaiclinyah a.dW<Jik.a.tów 
nie wier-zę. Tyl.ko pi.em.i~e urrniają ciąginąć 
z człowieka. J ·aik poain nie poimoże, ;po prze
padło .. „ przepadfo wszystko. Powi€151Z<l go. 
KiraKH dlla tej dlzi'W\kli i za to niech posiedzi 
w więzieniu. Więzienie mu s:ię należy, aJ.e 
nie &ZUJbienica. On się jesiz;cze <J1Pamięta, 
jesz.cze fa go wy>pl'Owadzę n.a ludżi jak wyj
dz;ie z kzymiruafu. Tyilko, żeby nie d.osrt:al lra
iry śmierci. On nd·e :z.amordowail: tej starej, 
;pallllie majorze. Plrzy&ię.gam. 

Niech się pan UJS1pokoi. powiedrzial 
Dorwnar. - I niech pan spróbuje wszystko 
mi p.o kole;, opowiedlzi.eć. Na r.arz;ie nic z oa.
łeó tej h:ist<lll.'ii nie r01ZJUm:iam. 

Michafak otairł rnoklre od p.ołlu czoło i drżą
cymi. rękami wyjąl: z kiesizen.i. piaCTlkę paipie
irooów. 

Przep.ria.s.zam - piowied'Zlial cicho. - Ja„. a.a ... Proszę się nie dzivvić, p.ainie majorze. To 
d[a mnie ciężkie, bzrdz-o cię:żJkie. R>ozumiem, 
że z tego mojego gadar.ia. nie może pa.n wie
dizieć o co chodzi. Powiem W'SIZYS!Jko po 
kolei. 

Downa>r" w mhlczeniu wyisluc:hiał OJ}<YWiada
inia. Byl10 mu ża1l tegio stairego, zupełnie za
łarnainego oz.towiekia., który wierzył w niego 
~ak w jaJkieś wszechmogące bósbwo . . :A je
żeQl ten chłopak n<ip['awdę uid'ooLl: Leokadię 
Ko·ściei1ną? Co wtedy? To, że ojciec nie wie
rzy w winę syn.a, to naturalne. Muszą być 
IPO'Waiźme J}OOz:!a.ki, jeżeli prokurator wydal 
na1ka:z airesiztow a.ni.a. 

Micha·hlik siko·ńczyt mówić. Wytad ch'U6iką 
sp.oooną twarz i nie5'P'dkojne spojrz.e:n.ie wbil 
w Downaira. 

- Panie rnajoirze, ja.... ja zrdblię wszyshko, 
żeby go ratować, oddairn wszysitlw. To mój 
syn. On nie zaibil tej kobiety. Niecll mi pan 
pomoże. 

- Kto pmwadzi doc:hOO!zende? spytał 
Do'WIIlar. 

- Kapitan Sarneclti. 
- R=awiał: p<:'ll z niJm? 
- Tak. Przesibu~hiwal mnie, wypytywal.„ 

Powieclziail: dlaczego ro'llJSial are.;,ztow.ać Zbys.z
ikla. 

- Ale z synem się pall1 nie wromał? 
- Nie. Nie pozwo•lili mi. 
- Cz.y ostatnio zauważYl pan ioakieś nie-

nQII'lfllalne ·-zachowanie się sym.a? 
- No, tak... owszem. Zauw<żyłerrn, ze był 

7Jdenerwowamy, nieraz nawet niegr.zecznie mi 
oopOoWiaidiatl:, oo się dawniej nigdy nie zda-

rzalo. Często nie nooowal w domu. Domyśla
łem się,. ż.e ma diziewczynę. No, cóż„. chłopaki 
dwaid!Z1eseia trzy late, to już nie dzieak.o. 

Pyt.al go J).af!l. o tę dziewczynę? 
- Pytałem, ale nic mi nie chciał powi~ 

d!z.ieć. Strasznie się zirobil: s.kil'yty, 
- I nie wie pan co to za jedna? 

Wiem. Wyś~edzilem ich kiedyś, bo mrue 
to wsizyst.ko zaczynało r,_..-"}>(Xwić. Zbyszek 
miał J}ieniąd7..e. Nier-aoz wracał: do domu pod 
gazem. Kupił sobie nowy garni·tur, buty, pa
irę ko.;:,zuil. Stiroił: się. Czul.em. że to ooś nie 
w porzą•dku. Pytałem go skąd bierze J'.O!!"Sę. 
Raz zelgal, że wyg:raJ: na wyścigacih, a drugi 
ll:'az znowu opowiedz.i.al mi baijikę o ja'kimś 
bogatym koledrze, k>tóry mu pożyczył więks.źą 
SIUJIT1ę. 

- Co to za dzi~? 
- Jest fryzj et'ką. 

Jaik się nazywa? 
- Moni.ka Lewiok.a. 
- Widzę, że pan zebr.ail: o niej szoz;egórowe 

5mformaicj e. 
Mic:haila:k westch.nąl głęboko. 
- Cho.i.c.lem jalko6 ratować chłQIPiak'a.. Czu

łem, że sdę zanooi na coś niedQlbrego. Roz
ma.wialem na.wet z tą dziwką. 

- No i co? 
- No i nic. Wyśmiała mnie. P<Ywtórz:yła 

oczywiście wszystko Zibyszkowi. Dos.zło mię
dzy n.ami do awaintury. Malo bra.kowalo, a 
byllbym go siprał. 

- Szkoda, że pa.n tego nie :zirob1l: - p<>
wiedrzia·ł Downair. 

- Ja terż teraz ża.!11.llję. Ale on nie jesit mor
dercą. Trzeba go rat.ow.;ć. Niech mi pa.n nie 
odmawia., 

(18) Dailszy ciąg nastąp.i 
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